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PRENUMERAT 
z dostawą do domu (roznosicielem W 
poesta) młęsięgznio . » „ . mhz 
bez dostawy tj. przy odbierze w a 


torach wydawn. miesiecznie . 350 sł 
— 


Nr. 168 ABC 


Tajne składy broni we Wiedniu 


_ "WIEDEŃ, 20. 6. (PAT). Policja wie- 
deńska wykryła w VII dzielnicy miąsta 
rw piwnicy domu przy Neubaugasse o- 
zromny skład materjałów wybucho- 
wych. Znaleziono wielką ilość rurek me- 
talowych, granatów różnego typu, moż- 
dzieży i t. p. Wykryte równocześnie 
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Triestyńska strefawolnocłowa 
Rustrji 


WIEDEŃ, 20. 6. (PAT). Austriacki 
minister handlu Stockinger i poseł Schil- 
ler wyjechali wraz z urzędnikami mini- 
sterstwa handlu do Triestu, celem prze- 
prowadzenia rokowań w sprawie utwo» 
rzenia strefy wolnocłowej dla Austrii w 
porcie triesteńskim. 


Min. Piłsudski w Pikiliszkach 


WILNO, 20. 6. (PAT). Pociągiem po- 
iłudniowym z Warszawy przybył od 
Wilna marszałek Piłsudski w towarzy- 
stwie dwóch adjutantów i płk. dr. Woy- 
czyńskiego. Pana marszałka powitał 
wojewoda wileński w otoczeniu wyż- 
szych urzędników oraz korpus oficerski, 
Z dworca p. marszałek odjechał wprost 
do Pikiliszek. 


Kto wygrał 


WARSZAWA 20. 6. (tel. wł. G) W 
dzisiejszem ciągnieniu Państwowej Lo- 
terji Klasowej padły wygrane na nastę- 
pujące numery: 

1.000 zł na nr. 13977 155492. 

500 zł na nr. 33075 123930. 

400 zł na nr. 12322 18224 18809 26279 
51435 65720 77520 96163, 

50.000 zł na nr. 74399 

5.000 zł na nr. 111179 152574 

2.000 z? na nr. 43836 66626 100649 

1.000 zł na nr. 626 24049 35645 17019 

5.000 zł na nr. 2491 82555 116602 
12586 48372. 

„_ 400 zł na nr. 4039 30192 32461 41175 
43409 55013 59196 60239 106494. 


Bygn. VI. Pr, 318/34, Wyciąg z pro» 
łokołu wspólnego posiedzenia niejawnego, 
Sąd okręgowy, Wydział VI. karny we 
Lwowis w składzie 5. S, O. T, Będaszew= 
ski jako Przewodniczący, 8.8.0. Dr, Loc. 
ker i S,S.0, Dr, L, Dworzak jako głosujący 
w sprawie konfiskaty nr. 157 ABC, cza. 
sopisma pt, „Kurjer Powszechny“ z daty 
Lwów — Kraków, dmia 11 czerwca 1934 r, 
do Sygn. VI, I, Pr. 318/34 na posiedzeniu 
niejawnem w dniu 15 czerwca 1934 r. po 
wysłuchaniu zdania Prokuratora Sądu 
okręgowego we Lwowie postanawia, uznać 
za usprawiedliwioną dokonaną dnia 10.go 
czzrwca 1934 r, przez Starostwo grodzkie 
we Lwowie konfiskatę czasopisma pt, 
„Kurjer Powszechny" nr. 157 ABC, z daty 
Kraków — Lwów dnia 11 czerwca 1934 r, 
zawierającego: w artykule pt, „Odezwa 
Stronnictwa Narodowego* w ustępie od 
słów „Wynik wyborów“ do słów „Zwy- 
cięski* znamiona przest, z $ 24 ust. pras, 
w 17, 12, 1862 Dzup, 6 ex 1863 zarządzić 
zniszczenie całego nakładu i wydać w 
myśl 8 493 pk, zakaz dalszego rozpowszech 
niania tego pisma drukow”%80. 


Gzy zmieniłeś już 
adres „Kurjera” 
wyjeżdżając na wywczasy ? 
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szkice ł notatki dotyczyły szeregu za- 
machów, które miały być dokonane w 
najbliższej przyszłości. 


Na podstawie wykrytych materjałów, 
policja przeprowadziła rewizje w dziel- 
nicach IX, XIV i XTX-tej, gdzie znalazła 
również składy broni I amunicji. Afera 
przybiera ogromne rozmiary. Dokonano 
licznych aresztowań. Nazwiska areszto- 
wanych trzymane są w tajemnicy. 


po wn 


Wybuch w kopalni 
TOKIO 20. 6. (PAT) W katastrofie 
spowodowanej wybuchem gazów w ko 
palni węgla w okręgu Matsuura, według 
o.tatnich oficjalnych danych poniosło 
śmierć 12 górników, a 10 jest ciężko 
rannych. 


Echa pobytu b. premiera Prystora w Kownie 


WARSZAWA, 20. 6. (tel. wł. — G.). 
Duże wrażenie wywołała podana przez 
Polską Agencję Telegraficzną wiado» 
mość o przybyciu b. premiera Prystora 
do Kowna. Pan Prystor „który pocho- 
dzi z Wileńszczyzny, ma na Litwie licz- 
nych krewnych i przyjaciół. Przed kilku 
dniami zwrócił się do władz kowieńskich 
o pozwolenie na przekroczenie granicy, 
celem odwiedzenia osób, z któremi łą- 
czyły go ongiś stosunki osobiste. Wła- 
dze litewskie udzieliły pozwolenia. 


Według doniesień nadeszłych z Rygi, 
przed hotelem, w którym zamieszkał płk 
Prystor, zebrała się licznie publiczność. 
Przybyli również dziennikarze litewscy 
i zagraniczni, którzy otoczyli wychodzą- 
cego z hotelu płk. Prystora, prosząc go 
o wywiad. Płk. Prystor odmówił v v= 


wiadu, oświadczając, że do Kowna przy-- 


był w sprawach prywatnych i że pobyt 
jego na Litwie nie ma nic wspólnego z 
rolityką. Na zapytanie, jak długo zabawi 
na Litwie, oświadczył, że około 5 dni. 


przybycia p. Prystora. 

Ministerstwo odpowiędziało, że ofic- 
jalnie nic nie wie o przyjeździe p. Pry- 
stora i sprawą tą nic się nie interesuje. 
Jednakże przyjazd p. Prystora do Kow- 
na jest szeęoko komentowany przez pu- 
bliczność litewską. Przypomina ona, że 
pik. Prystor przybył do Kowna kilka 
dni po nieudałym zamachu Waldemara- 
sa, uchodzącego za narzędzie germano- 
filów i po zwycięstwie prezydenta Sme- 
tony, który w ostatnich miesiącach prze- 
chylił orientację Litwy w kierunku 
Francji. 


Otrzymanie przez płk. Prystora po- 
zwolenia na wiazd do Litwy Świadczy o 
pewnem odprężeniu stosunków polsko- 
litewskich. Dalszym dowodem tego jest 
wizyta w Wilnie dziennikarzy litew- 
skich. Bawi mianowicie wczoraj w tym 
grodzie dziennikarze Petronis i Kapłan 
z prasy litewskiej. Zwiedzili oni miasto, 
zapoznali się z zabytkami Wilna i byl 
także w tymczasowym komitecie litew- 


Po tej odpowiedzi dziennikarze litewscy | skim, informując się o życiu Litwinów. 
zwrócili się do litewskiego ministerstwa | Wieczorem odjechali do Warszawy. 


spraw zagranicznych z zapytaniem o cel | 


Dnia 3 lipca odbędzie się w Krakowie 
zs |=rzó "mk ) 


|Przygotowania konferencji morskiej 


- LONDYN 20. 6. (PAT) Dziś rano zo- 
stały podjęte wstępne rozmowy między 
W. Brytanią a Stanami Zj. w spraw:e 
procedury prac przygotowawczych, 
związanych z konferencją morską w 
roku 1935. 


W. Brytanię reprezentują prem. Mac 


Donald i pierwszy lord admiralicji, Sta- 
ny Zjednoczone ambasador amerykańs- 
ki i Norman Davis. Udział biorą również 
eksperci obu stron, W początkach przy 
szłego tygodnia spodziewane są w tzi 
ei rozmowy angielsko - francus- 
ie, 


Flota angielskawSwinoujściu 


LONDYN 20. 6. (PAT) Według ofi- 
cjalnego komunikatu, niemieckie władze 
m rśkie w Świnoujściu zgotowały wczo 
raj serdeczne przyjęcie 4 dywizjonowi 
kontrtopedowców angielskich. 


w tym porcie od czasów wojny. Tysiace 
mieszkańców witały przyjazd floty 
Miasto przybrano flagami. Goście ang:el 
scy pozostaną w Świnoujściu do 27 
bm. Program uroczystości w tym cza- 


Jest to pierwsza wizyta angielska | sie iest b. bogaty. 


międzynarodowa konferencja kolejowa i 
poraz pierwszy od czasu niepodległości 
Litwy przybędą na nią delegaci tew- 
scy, którzy wezmą oficjalny udział w 
obradach kolejarzy. 


Lloyd George — film 
kandydatura 


LONDYN, 20. 6. (PAT). Z Hollywood 
donoszą, że pomiędzy Metro Goldwyn 
Mayer a Lloyd Georgem toczą się roko- 
wania w sprawie sfilmowania scenariu- 
sza, opartego na pamiętnikach angiel- 
skiego męża stanu. Prawdopodobnie 
Lloyd George przyjedzie do Hollywood 
i osobiście współdziałać będzie w na: 
kręcaniu filmu. 

W związku z tem obiega w Londynie 
pogłoska, że Lloyd George nie będzie 
kandydował w przyszłych wyborach do 
parlamentu i wycofa się z życia politycz- 
nego. 


Odczyt prof. Zielińskiego 


LJ | 
w Berlinie 

BERLIN, 20. 6. (PAT). Wczoraj wie. 
czorem w auli uniwersytetu prof. dr. Ta- 
deusz Zieliński wygłosił odczyt p.t. 
„Chłop polski w poezji polskiej“. Na od- 
czycie obecni byli poseł Rzplitej min. 
Lipski w otoczeniu członków poselstwa, 
ze strony niemieckiej dyr. dep. wschod- 
niego M. S. Z. Meyer, szef gabinetu mi- 
nistra propagandy Hancke, prezes nie- 
mieckiego towarzystwa studiów nad 
wschodnią Europa Curtius rektor uni 
wersytetu, profesoorwie i świat nauko- 
wy. Na odczyt rrzybyły rzesze młodzie- 
ży uniwersyteckiej. 

Obecni słuchali z napiętą uwagą in- 
teresujących wywodów uczonego pol- 
skiego, nagradzając go  burzliwemi o- 
klaskami. Ogólnie wyrażano pogląd. że 
prelekcja prof. Zielińskiego dała publicz- 
ności niemieckiej możność zapoznania się 
z ważnym odcinkiem kultury duchowei 
polskiej. 


Rewizje i aresztowania narodowców 


WARSZAWA 20. 6. (tel. wł. G) We- | rownictwa obozu narodowo - radykal-—wo ~ socjalistycznej, oraz kilkudziesię- 


dług kursujących tu pogłosek z końcetn 
bieżącego tygodnia oczekiwać należy 
ogłoszenia rozporządzenia wykonawcze 
go do dekretu Pana Prezydenta Rzplitej 
w sprawie osób zagrażających bezpie- 
czeństwu, spokożowi ł porządkowi pt- 
blicznemu. Rozporządzenie to — jak 
słychać — określić ma m. in. miejsce 
tworzonych obecnie obozów  izolacyi" 
nych, oraz zawierać będzie szczegółowe 
przepisy w tej materji. f 
W związku z ostatniemi enuncjacia- 
mi na temat konieczności zaprowadze* 
nia natychmiast porządku i izolowania 
wszystkich zagrażających spokoiowi 
publicznemu — władze zarządziły W 
Warszawie i w całym kraju szereg a* 
resztowańi. y 
W Warszawie aresztowano z kie- 


nego adw. Fablaniego, Drożyńskiego, 
Jodzewicza i Pruszyńskiego pozatem po. 
Godlewskiego, Jaczewskiego,  Gluziń- 
skiego, oraz członka redakcji „Gazety 
Warszawskiej“ Wacława Filochowskie- 
Zo. 

W Toruniu aresztowano wczoraj 
drugiego redaktora „Słowa Pomorskie- 
go“ — Bernata. Ogółem aresztowano 
dotychczas 54 osoby. Dalsze aresztowa* 
nia trwają. 
| W Radomia policia 
b. członków Obozu Wielkiej 
mianowicie Rytla, Borowskiego, Mro- 
zowskiego, Mikosę i Hoffmana. Rytel 
który jest aplikantem sądowym został 
po 24 godzinach zwolniony. 

W Łodzi aresztowano kilkudziesię- 
ciu członków rozwiązanej partii narodo * 


aresztowała 5 


Polski, a 


ciu działaczy Stron. Narod. Ponadto do 
konano aresztowań wśród działaczy 
Stron. Narod. w Grudziądzu, Tczewie, 
Starogardzie. Chojnicach, Lubawie, Kur- 
natowio i Wąbszeźnie. 

W Nowym Targu i w Zakopanem 
aresztowano kilkunastu wybitnych dzia 
łaczy narodowych, których osadzono 
w aresztach śledczych. Aresziowani w 
ub. niedzielę w Krakowie narodowcy 
w liczbie 25-ciu zostali przewiezieni do 
aresztu przy ul. Siemiradzkiego, z wy- 
jątkiem mgr. Stefana Klimeckiego. któ: 
rego przewieziona do Brzeska, W Za- 
lesiu pod Krakowem, w Samce i Wado- 
wicach dokonano również wielu aresz- 
towań 


—0)-< 
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„KURJER" z dnia 22 czerwca 1934 


Na linji proste 


Zamach na Śp. ministra Pierackiegn | fa rządu. 
wywoła: dwojakiego rodzaju konsekwen | 


cie. Pierwszą z nich jest śledztwo, ma- 
lące, na celu ustalenie sprawcy, wzglę” 
dnie sprawców skrytobójczego mordu. 


Jest rzeczą jasną, że w tym wypadku 
--dopóki śledztwo nie da konkretnego 
wyniku — byłoby niewłaściwem snuć 
jakkiekolwiek na ten temat wnioski. 
Drugą konsekwencją, 


tzw. obozach odosobnienia, 
wane (w kolejności 


posiadającą 
charakter pohtyczny, jest ogłoszone o- 
statnio rozporządzenie Prez. Rzplitej o 
skomento- 
chronologicznei) 
przez półurzędową ajencję prasową „I- 
skra“, a następnie przez aktualnego sze” 


Pomijając w najwyższym stopniu | 


nieprzemyślane i nieodpowiedzialne gło 
Sy dzienników Żydowskich, stwierdz ć 
trzeba, że dotychczasowe głosy prasy 
polskiej, przedewszystkiem  prorządó- 
wej, zawierają — w odniesieniu do in- 
stytucji „obozów odosobnienia" — bądź 
momenty usprawiedliwiatia i uzasad- 
niania, bądź też wyraźnej krytyki. Nie 
ulega bowiem wątpliwości, że rozporzą 
dzenie o „obozach odosobnienia“ jest 
czemś niezwykłem w życiu społeczeń- 
stwa odrodzonej Polski zarówno ze 
względu na swój charakter, jak i na 
swój ciężar gaturkowy. 


Urywki z dnia 
Jeszcze © zamachu 


Krakowski „Głos Narodu“ w n-rze z 


19 bm. pisze w artykule wstępnym: 

„Polityczne zamachy mogą mieć dwo- 
jakie oblicza. Są zamachy, które docho- 
dzą do skutku odruchowo w kresta 
szczególnie ostrych konfliktów politycz. 
nych, przy współdziałaniu podraźżnio>nej 
„ulicy“, w trakcis manifestacyj I wyla- 
dowań politycznych nienawiści, Zama. 
chy odruchowe, Tak zginął śp, Prazy. 
dent Narutowicz... 

Są jednak i inne zamachy polityczne, 
wykonana po dokładnem przyg>towaniu 
na zimno, Tamte dochodzą do skutku 
jawnie, na oczach publiczności. Te zaś 
zdradliwie, chyłkiam, Są t) skrytobój. 
stwa. Tak zginął śp, min, Pieracki, 

Odruchowe morderstwa dowodzą ol- 
brzymiego napięcia ni3nawiści, psycho. 
zy. Skrytobójstwa — istnienia planu 
morderstwa, organizacji, a przynajmniej 
poozumisnia. 

Wysiłki władze zmierzają do wyjaśnie. 
nia, jakie t „porozumivanie”, czy orga- 
nizacja morderstwa dokonały, Inna fed- 
nak rzecz, czy obrały kierunek właści. 
wy.. Nieprawdopodobnem wydaja się, 
by potwornego czynu m>gła się dopuścić 
jakaś polska organizacja. Ale czekajmy 
cierpliwie na wyniki ślądztwa!* 


Po zasadniczych uwagach na temat 
praworządności u rządzących ł moralnoś 
i politycznej u rządzonych konkluduje 
Głos”: 

„Kurjer Warszawski“ podnićsł oneg. 
daj słusznie, ż» atmosfera zamach>wa 
obca jest polskiej psychica, Istotnie; ale 
istnieje w społeczeństwach Europy, nie 
mniej groźna atmosfara nienawiści p3- 
litycznej utrzymywana ciągle prz3z pe- 
wne koła polityczne, przez prasę i inne 
czynniki, Jest ona nisbezpieczna jak 
chmura gradowa wisząca nad rolą, Ab 
1 nispotrzebna. Czy sfery rządzące dla 
utwierdzęnia swej władzy k>niecznia 
muszą deptać rządzonych? Czy z drugiej 
stromy, rządzani muszą zżarać swe siły 
»* śmiertelnej n'enawiśc: i walce z rzą- 
dzącymi? Nie sądzę!” 


„Bezpieczeństwo, spokój - 
I porządek publiczny" 


Warszawski „Robotnik“ pisze w 
a-rze z 20 bm. na marginesie dekretu 
p. Prezydenta Rzeczypospolitej o t. z. 
„mieiscach odosobnienia“: 

„W poniedziałek ukazał się dekret 
p. Prezydenta Rzeczypospolitej „w spra- 
wia osób, zagrażających bezpieczeństwu, 
spokajowi i pórządkowi publicznemu"; 
w poniedziałęk też p, prszas Rady Mihi- 
strów Leon Kozłowski udzielił agencji 
„Iskrą wywiadu, Który stanowi 'jak 
gdyby urzędowy k>mentarz də  traści 
dekretu; p, premjer Kozłowski zapowie- 
dział, że w „obozach izolacyjnych“ bę- 
dzie wprowadzony system pracy niełat. 
wej, ża znajdą się w nich wszystkie jed- 
nostki baz względu na przynalsżność 
partyjną, na wyznanie czy narodowość, 
— wszystkie jednostki, których działal- 
ność — w myśl brzmienia dekretu — 
„daje podstawy do przypuszczenia, że 
grozi z ich strony naruszenie bezpieczeń- 
stwa, spokoju lub porządku publiczn,,* 
P. Kozłowski podkreślił więc z naci. 
skiem, że chodzi nie o jakąś konkrelną 
grupę polityczną, że co do zakrasu sto. 
sowania „nowych środków“ Rząd za- 
strzega dla siebie niejako wolną rękę, 

W. tvm samym duchu napisał awćj 


artykuł wstępny w „Kurierze Poran- 
nym" p, Wojciech Stpiczyński, I dla 
niego ów moment jadnakowego pod 
tym względem traktowania wszystkich 
bez wyjątku ma znaczenie decydujące," 
A la bonne heure! Po raz pierwszy 


możemy krzyknąć: brawo panie Stpi- | 
czyński! 


Źródła wewnętrznych 
konfliktów w Niemczech 


Na marginesie 
Papena, o której 
telników, pisze 
(z 20 bm): 

„Brak stałego politycznego ustroju, 
któryby odpowiadał celom rewolucji na. 
rodowej i narodowamu charakterowi 

' państwa, zastępują Niemcy — dyktaturą 
Hitlera, Tymczasem dyktatura z natury 
rzeczy jest formą rządów bardzo nied). 
skonałą i przejściową. Może ona wy- 
starczać w okrəsie walki, z chwilą jed- 
nak zwycięstwa ruchu narodowago musi 
być jak najrychlej zastąpiona stałem! 
formami ustrojowemi, umożliwiajacemi 
narodowi normalną twórczość politycz= 
ną | gospodarczą, Państwo wy maga trwą 
łych instytucyj, ścisłe związanie na dłuż- 
azy okres czasu losów narodu jedynie z 
Masobą tego czy innago nepospolitego 
człowieka, źle świadczy o kulturze śro- 
dowiska, Naród politycznie dojrzały, 
mający poczucie swojej wartości i siły, 
vawsz8 szuka stałego porządku prawnego 
| przywiązuja większą wage do instytu- 
wyj, niż do swoich wodzów,* 


A następnie: i 

„Drugiam źródłem trudności niemiec- 
kich, jak nadmieniliśmy, jest struktura 
społeczna, 

Niemcy należą do krajćw bardzo 
Uprzemysłowionych. Ich struktura spo. 
łeczna oddawna dostosowała się do świa 
towych zadań gospodarstwa niemieckie- 
go, Mają on! wielomiljonowe rzesze ro- 
botników fabrycznych, kupców i wszela. 
kiego rodzaju pośredników, słowem, ca. 
ły skomplikowany aparat społeczny, któ- 
ry do ntadawna obsługiwał rynki wia- 
towe, Dziś, kiedy rynki Światowa są w 
znacznym stopniu bezpowrotnie straco- 
ne, warstwy te cierpią bezrobocie i są 
skazane na nieuchronną likwidację, 

W interesie narodu i państwa leży, aby 
ta likwidacja nastąpiła jak najpredzej, 
oraz żeby przebudowa społeczna odbyła 
się możliwie gładko * składnie. Jedna- 
kowoż zadania to, ż natury rzaczy bar- 
dzo trudne | wymagające wielkich vfinr. 
komplikuje się təm, ża zwycieski hitle- 
ryzm oparł się w pierwszym rzędzie na 
warstwach, o których tu mową. W ten 
sposób państwo, która przez swoją p)- 


sensacyjnej mowy 
informowaliśmy czy- 
„Gazeta Warszawska“ 


litykę mus: przyczynić się do rozumnej . 


przebudowy społecznej, znalazło się w 
rekach tych, którym ta przebudowa bez- 
pośredni» zagraża, a przynajmniej wy- 
wołuje w nich takta przsświadczenie. 

Pociąga to za sobą ogromne trudności 
polityczne i wypacza raz po raz zasadę 
rarodową, na której oparła sie rewon- 
cja niemiecka, różnemi pomysłami, za- 
czerpniętemi z marksizmu, Prawdopo- 
dobnie Niemcy z czasem pokonają te 
trudności; nie zmienia to jednak faktu, 
że przez długi okres będą one dla nich 
źródłem wielkich kłopotów i wawnętrz- 
nych wstrząsów, 

Z tych trndności nacjonaliści innych 
krałów. powinni brać doświadczenie I 
wyciągać wnioski, któreby im pozwoliły 
mnikać wielu niebezpieczeństw i zapew. 
nić swoim naredom szybsza oraz vełniej- 
sze przeobrażenia wewnętrzne” 


"bronę ładu i porządku w Państwie, oka- 


Przedewszystkiem podnieść należy, 
że instytucja owych „obozów“ nietylko 
jest nieoryginalna, ale też obciążona 
złą sławą doświadczeń i obserwacyj, 
naszych sąsiadów. 

Wystarczy wymienić koncentracyi- 
ne obozy w Niemczech hitlerowskich. 

Obok jednak tego momentu trady- 
cji „obozów odosobnienia“ na czoło ci- 
łej sprawy wysuwa się moment ich ak- 
tualności w Polsce. Natarczywie nasu- 
wa się na myśl pytanie, czy instytucja 
ta jest uzasadniona w obecnej rzeczy- 
wistości polskiej, czy w istocie istn'e- 
jące normy prawne, mające na celu o- 


zały się niewystarczające? 

Jeżeli wydane rozporządzenie stano- 
wi odpowiedź na wymienione pytane, 
to przedewszystkiem nie od rzeczy bę- 
dzie zwrócić uwagę na wątpliwości w 


tej mierze, wypowiedziane przez rzą- 


dową „Gazetę Priską*: „Zdawałoby s: 


że jeden, niewiadomo przez kogo popeł- 
niony mord, nie powinien wpływać na 


tak zasadniczy zakręt”, jakim jest wpro- 
SA ae instytucji „obozów odosobnie- 
nia”. 

Że jäs nie sama „Gazeta Polska 
ma wątpliwości, świadczą ^n tem przy- 
toczone przez nas wczoraj uwagi ana- 
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„Czagu” na temet przyczyn dzisiejszych 
fermentów w Polsce. Dochodzą do tego 
uwagi „Głosu Narodu“, który — pod- 
kreślając wagę wydanego rozporzadze- 
nia — zwraca Uwagę, że „ma ona 
wszystkie dane do tego: ł uproszczona 
niezmiernie procedurę (naprzód — „za. 
rządzenie przytrzyniaia, wydane prze. 
władzę administracyjną, orzekającą, że 
działalność lub postępowanie pewnych 
osób daja podstawy do przypuszczenia, 
iż grozi z ich strony naruszenie bezpis- 
czeństwa, spokoju lub porządku publicz- 
nego“ — dalej „postanowienie“ odoso” 
bnienia powzięte przez sędziego ślej- 
czego — i wreszcie umieszczenie w 0- 
bozie koncentracyjnym bez prawa od- 
wołania dla „odosobn'onego*) i zapo- 
wiedź odpowiedniego „zoięcia* dla odo- 
sobnioiiego”. 

Do tych oględnie wyrażonych 
wątpliwości podniesionych z rozmaitych 
stron, a tak ważkich. jeśli chodzi o sens 
wydanego rozporządzenia, należy dodać 
i to, że w ich świetle zarysowuje się 
właściwy charakter zarzutu, stawiany 
obozowi narodowemu, jakoby naślado- 
wał metody hitlerowskie. Z tem wiek- 
szem również poczuciem odpowiedzia!- 
hości słów przvchodzi nam stwierdzić, 
że obóz narodowy, stawiaiąc jasno 
i twardo hasło praworządności akcen- 
tuje jej potrzebę nietylko w stosunku 
do siebie, ale i do inaych także w chwili 
bieżącej. 

Do zwycięstwa dażyliśmy i dążymy 
po linji prostej! 


Warszawski zamach 


i Ilwowscy moralizatorzy z „Dita“ 


Lwów, 20 czerwca. 

Lwowskie „Dito“ w nrze z 21 bin. 
zajmuje się umieszczonym w naszem 
piśmie artykułem Dr. Władysława 
Świrskiego, który, jak wiadomo, zwro- 
cił uwagę na środowiska terrorystycz- 
ne żydowskie i ukraińskie. Prasa bo- 
wiem żydowska z właściwym sobie 
tupetenrń uderzyła — po zamachu na 
$.. p. ministra Pierackiego — w polski 
obóz. narodowy, a co do „Ukraińców ', 
to przypomnieli się oni sami przez 
swoje działania przygotowawczo - ter- 
rorystyczne w Krakowie, a więc w hbi- 
storycznej stoiicy Polski, 

Jak zresztą z tekstu. artykułu Dr. 
Świrskiezo wynika, potrącił on tylko u- 
bocznie o środowisko terrorystyczi:e 
ukraińskie, zapytując Żydów — dlacze- 
go szukali sprawców zamachu na pol- 
skiego ministra wśród Polaków, a nie 
zdzieindziej. 

Tymczasem po tem lekkiem pukni;- 
ciu odezwały się przysłowiowe nożyce. 
Szczególnie uderzają w artykule „Diła” 
następujące ustępy: 

„On (wykonawca zamachu) miał pó- 
chodzić z Warszawy, albo być człowie- 
kiem, któty, mieszkając w Warszawia 
długie lata, miał w palcach topografję 
stolicy, I właśnie ta okoliczność między 
inmsmi nakazuje nam wykluczyć to, co 
suggerują endscy, a mianowicie, że:wy- 
konawca zamachu mógł wyjść z pośrćd 

' Ukraińskich bojowców, który — jak do- 
wodzi historja tej bojowej organizacji 
nigdy nie przejawiali niczem działal. 
ności terrorystycznej na terenie war- 
sząwskim. Warszawski teran dla nich 
obcy.“ 


Nigdy nie suggerowaliśmy nikomu 


morderstwa na Śp. ministrze Pierackim. 


gdyż razem z całą polską opinią czeka- 
my na rozwiązanie tej tragicznej zagad- 
ki. Ale jeżeli „Dito“ przemawia pro do- 
mo O. U. N'u, tọ niech wytłumaczy ter- 
rorystyczną działalność „ukraińskich boe 


| jewykiw* w Krakowie. Kraków też leży 


nad Wisłą i też był stolicą Polski. A <0 
do technicznych uwag o znajomości te- 
renu warszawskiego, to uwagi „Dila“ są 
śmieszne i nie zasługują na uwagę. 
A teraz jeszcze: jeden „argument“. 
„Wogóle uważamy, — pisze dalej 
„Dilo“, — że sam zamach na ministra 
spraw wewnętrznych Pierackiego, Wy- 
konany skrycis z za węgła, nie może 
okryć sławą żadnej bojowej organiza 
cji. Gdyby polityczny zamach na taką 
miare był potrzebny dla jakiejś bojowej 
organizacji, powinien był wykonawca 
nmotywować zamach należycie i z go- 


dnością, X to "byłoby © 
wtedy, gdyby zamachowiec nia uciekał, 
lecz miał edwagę i godność postawić 
siebie i swoje życie do rozporządzenia 
odpowiednim czynnikom i tym swoim 
poaępkiem i zeznaniami wyjaśnić zaboj 
stwo i podać tę ideę, któraby możła 
nakazać położenie trupem kier>wnika 
polskiej wewnętrznej polityki," 

Nie rozumiemy, jakiem prawem „Di- 
lo“ drapuje się w togę Katona. Czyż nie- 
wiadome jest „Ditu“, że dotychczas w 
Polsce tylko Eligiusz Niewiadomski, za 
którym nie stała żadna organizacja b1- 
jowa, „postawił siebie 1 swoje życie d3 
rozporządzenia odpowiednich czynn.- 
ków*. Nigdy jednak nie uczynili tega 
mordercy śp. Soblńskiego i Hołówki, 
anl nawet morderca śp. Twerdochliba, 
który nie był obcym, lecz złomkiem za- 
machowca, 

W zakończeniu swojego artykułu 
„Dilo“ stanowczo się zastrzega przeciw 
nierozróżnianiw tych kół ukraińskich, 
które pozytywnie pracują dla swoich 
ideałów na niwie politycznej i społecz- 
nej, od ukraińskich organizacyj terrory- 
stycznych. Otóż jeżeli naprawdę te koła 
pozytywnej pracy potępiają szczerzą 
robotę terrorystyczną i jej organizato. 
rów — to skąd wiedzą one napewno, ża 
terroryści . u«raińscy nie przenieśli 
swoich wyczynów do stolicy? 

Odpowiedź na to byłaby bardzo in: 
teresująca -1 to nawet wtedy, kiedy 
sprawca warszawskiego mordu zostan'e 
wreszcie odkryty. 
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„KURJER” z dnia 22 czerwca 1934 r 


Walki na Pamirze 


Turkiestan chiński a wpływy Angliji 


Z Dalekiego Wschodu znów płyną 
włeści o walkach, powstaniach, nawet o 
rzeziach. Tym razem dochodzą krwa- 
we wiadomości nie ze wschodnich czę- 
ści Chin, gdzie rozgrywają się walki 
chińsko - japońskie, a z dzielnicy zacho 
dniej zwanej Turkiestanem chińskim. 
Rolę czynrtą w rozgrywających się tam 
wydarzenich odgrywa Anglia. 

Już od 2 lat Turkiestan chiński, 13- 
żący nawschód od płaskowzgórza Pa- 
miru, stanowi teren nieustającego wrze 
nia. w którym ścierają się wpływy an- 
£ielskie i rosyjskie. 

Turkiestan chiński to ziemia pustyń, 
przerywanych dużemi żyznemi j boga- 
temi oazami; wśród nich rozwinęły się 
ośrodki handlowe — miasta tego rodza 
ju — Kaszgar, Dżarkent i Chotan, od 
wieków prowadzące handel z Rosją, In- 
djami, Tybetem i środkowemi Chinami. 

Był krótki okres, gdy ziemie te sta- 
nowiły niepodległe państwo, na czeie 
którego stał książę Jakób Beg. W roku 


1877 samodzielny książę został zlikwido 
wany, a kraj wcielono do Chin. Stało 
się to wszystko za-wyraźną zgodą a 
może į z pomocą Anglji, która wobec 
antagonizmu z Rosją wspierała od wie- 
lu lat wpływy chińskie w Kaszgarř, 
graniczącej z Indjami. à 

Rozgrywa się tam bowiem odwiecz- 
na walka między osiadłą ludnością 
miejską, złożoną z Sartów (tak samo* 
jak w Turkiestanie rosyjskim) i Ujgu- 
rów, a koczownikami ze szczepu Kara- 
Kirgizów i Dunganów 

Szczepy te oddawna stanowią praw 
dziwą plagę dla kupców, prowadzących 
karawany przez stepy Turkiestanu. W 
ostatnich czasach nie można było odby 
wać tych wędrówek inaczej, iak pod 
osłoną silnych oddziałów zbrojnych. 

Przed paru tygodniami, gdy w Kasz 
garze pod protektoratem Anglii usado- 
wil się niezależny rząd Turkiestanu, oJ- 
działy Dunganów wtargnęły do stolicy 
I po krwawej bitwie zdobyły ją; kon- 


sulat Wielkiej Brytanii został 
miony, gdyż tam ukrywał się 
leżny” rząd. 

Przed zdobyciem stolicy zajęli Dun 
ganowie pod wodzą Maczinga oazę Jan- 
giszar i wyrżnęii tam w pleń 2 tysiące 
miejscowei ludności ze szczepu Ujgurów 

Sztandar Wielkiej Brytanii nigdy nie 
doznał w Azji takiego despektu, jak w 
Kaszgarze i gmach konsulatu zdemolo- 
wany, urzędnicy zabici lub ranni, a ży 
cie handlowe miasta - ogrodu (tak się 
zwie Kaszgar) zamarło. 

Wielka Brytania szykuje w poblis- 
kim Kaszmirze ekspedycję zbrojną, 
która miałaby na celu poskromienie 
Dunganów i osadzenie na tronie Kasz- 
garii jakiegoś księcia. 

Wątpliwe jest jednak. aby zaintere- 
sowana w losach tych ziem Rosia dopu 
Ściła do takiej wyprawy. 

W każdym razie. zapaliło się na Da- 
lekim Wschodzie nowe ognisko sporów 
które nieprędko wygaśnie, 


trozgro- 
„Mieza- 


Cztery czerwce bezrobocia 


(g) Według ostatnich zestawień z 
rynku pracy liczba bezrobotnych zare- 
jestrowanych na terenie całego kraiu 
wynosiła w dniu 16 bm. ogółem 315.751 
osób. 

Jeśli się zważy, że w tym samym 
okresie w roku 1931 liczba bezrobət 
nych wynosiła 274.942, w.roku 1932 — 
264.147, w roku 1933 — 224.560. osób, 
musimy dojść do wniosku, że liczba bez 
rohotnych w stosunku do -roku po- 
przedniego podniosła się w analogicz: 
nym okresie o 91.182 osób. Zjawisko to 
mader niepokojące, zwłaszcza jeśli się 
zważy, że cyfry te dotyczą tylko bezro 


Kraje produkujące broń 


GENEWA 19. 6. (PA) Pod przewod- 
nictwem delegata polskiego Komarnic- 
kiego odbyła się narada prywatna przed 
stawicieli krajów produkujących brá, 
a to Stanów Ziedn., Francji, Brytani’, 
Włoch. Belgjj ZSSR, Czechosłowacii 
y Hiszpanii. 3 


Eksport drobiu zagrożony 


((g) „Deutscher Handelsdienst" d3- 
Nosi, że cło na import gesi żywych do 
iemiec podwyższone Zostało z 2,10 
M od sztuki do 6 R.M., względnie z 
33 RM. do 10 RM za cetnar. Stosownie 
do tego podwyższono również cło na 
import drobiu bitego. Rozporządzenie 
wchodzi w życie z dniem 1 lipca br. 
Ta trzykrotna niemal podwyżka w 
pierwszym rzędzie dotknie polski eks- 
podt tego towaru. 


| la, tła, ka 


oraz 


wszelkie towary kolonjalne 
w wyborowych gatunkach 


poleca frma 


WN RIKI, 


(zeza 
Lwów, Rutowskieyo 3 
FILJE!: 


ul. Grodecka 74 
pl. Unji Brzeskiej 5 
u'. Potockiego 18. Ą 


DAJ GROSZ NA LOPP. 


botnych zarejestrowanych urzędowo i 
obejmują tylko miasta. 
Z dotychczasowych 


Trzy wielkie działy 


i Lwów, 20 czerwca 

(g) W Izbie przemysłowo - handlo- 
wej odbyło się posiedzenie. naiwożniei- 
szych firm oraz przedsiębiorstw komu 
nalnych zainteresowanych w przemyśle 
naftowym, gazowym t elektycznym. U- 
chwa'ono wziąć gremjalny udział w t2- 
gorocznych „Targach Wschodnich“ pod 
hasłem „pozyskania konsumenta"; Ca- 
ły dział postanowiono podzielić na trzy 
grupy, a to: nałtowy, który obejme 


Na Wszechówiatową 


Paszporty ulgowe! 


eałej wycieczki zł. 1'240. 


zł 390-— (klasa II). 


WYCIECZKA OKRĘTEM „PUŁASKI, DNIA 21 LIPCA 


Zwiedzanie New-Yorku, Waszyngtonu, Wedospadów Niagary. 


Cena przejazdu w ebie streny wraz xe zwiedzaniem i utrzymaniem podczaz 


„ Wycieczki morskie ekrętami „KOŚCIUSZKO" „PUŁASKI* i „WARSZAWA* 
do Anglji, Holandji, Belgji, Fjerdów Norwegii, Danii i Szwecji. 
Bez paszportów i wiz! Ceny od zł. 100. 
Wyjazdy turystyczue do Palestyny okretem „POLONIA” wrar re zwiedzaniem 
Aleksandrji, Aten i Konstaatynepnla. Cona przejazdu wraz z paszportem i wizami 


Szczegółowe informacje i bezpłatne prospekty w LINJI GDYNIA-AMERYKA, 
LWÓW, UL. KOPERNIKA 3, Tel. 10-29. 


mniej potroić, co wskaże, że liczba ta 
z czerwca roku 1933 do czerwca br. pod 
niosła się o 273.000 osób, — innemi sło- 
wy o0 taką cyfrę w miesiącu czerwcu 
br. w stosunku do miesiąca czerwca 


doświadczeń | 1933 wziosło bezrobocie. 
wiemy, że cyfrę tę należałoby przynaj- | 


na Targach Wsch. 


| całe przetwórstwo ropy z uwzględnie- 


niem zagadnienia motoryzacji kraju; 
gazowy, który zademonstruje korzyść 
jakie przedstawia konsumcja gazu dla 
celów domowych i przemysłowych; 
elektryczny, który będzie zorganizowa: 
ny pod hasłem powiększenia spożycia 
prądu w gospodarstwię oraz elektryl.- 
kacji terenu m. Lwowa i okolic. Udział | 
naipoważniejszych _ przedsiębiorstw i 
firm tych grup jest zapewniony. 


Wystawe w Ghieayo. 
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Akty terroru w Austrji 


WIEDEŃ 19. 6. (PAT) Komunikat | 
wiedeńskiej dyrekcji po'icji wyliczą sze 
reg aktów terorystycznych, dokona- 
nych w ciągu ostatnich 24 godzin. W 
Wiedniu dokonano zamachów na kilka- 
naście rozmównie telefonicznych. `W 
XII. dzielnicy spalono swastykę z drze 
wa na dachu pewnego domu, wskutek 


Góring zapowiada 


BERLIN, 19. 6. (PAT) Na posiedze- 
niu pruskiej rady stanu min. Göring wy- 
głosił przemówienie, w którem poru- 
szył aktualne zagadnienie stosunku Prus 
do reformy ustroju Rzeszy. W kołach 
politycznych przypisują mowie duże 
znaczenie, wskazując na rolę Góringa 
w państwie pruskiem. Pojęcie państwa 
pruskiego, mówił Göring, — zlało się 
obecnie z pojęciem Rzeszy. Dawne pru 
sy przekazały swe zadania i tradycję III 
Rzeszy. z 

Do chwili przeprowadzenia relormy 
ustroju, Prusy muszą pozostawać jako 
odrębna jednostka gospodarczo — finan- 
sowa. Wykonanie reformy wymaga 
jeszcze dłuższego okresu czasu. Na prze 
nrowadzenie tych zadań, kanclerz Hitler 


czego powstał pożar. W Styrii prze. 
wrócono słupy telegraficzne, W Grazu 
znaleziono pod mostem  materjał wy- 
buchowy, który na czas zdołano unia- 
szkodliwić, W Salzburgu wyśledzono 
sprawców zamachu na ochronkę. Aresz 
towano 3 hitlerowców, którzy staną 
przed sądem doraźnym. 


„drugą rewolucję 


wyznaczył sobie 10 lat czasu. Państwo 
pruskie, podobnie jak i inne kraje nie- 
mieckie podzielone zostanie na okręgi, 
których obszar odpowiadać będzie obec 
nym prowincjom pruskim. 

W sprawie konfliktu między kościo- 
łem a państwem, mówca podkreślił, że 
kościół musi się zdecydować, czy będzie 
popiera! państwo(, czy też służyć bę- 
dzie jako punkt zborny dla elementów 
siejacych niezadowolenie. 

Naogół niema powodów do nieza- 
dowolenia, a nawet -zastosowanie przez 
narodowych socjalistów bardziej rady- 
kalnych metod nie rrzyniesie poprawy. 
Nie od nas zależy, czy druga rewołucia 
jest konieczna. Hasło do pierwszej re- 
dał wódz. sam ją zakończył. | 


walnoji 


Str. 3 


Jeśli życzy sobie, abyśmy rozpoczęli 
drugą, jutro wychodzimy na ulicę. Ale 
niepowołane i nieodpowiedzialne próby 
na własną rękę, zdławimy w zarodku. 


Zapewnienia Barthou 
dla Austrii 


WIEDEŃ 19. 6. (PAT) Dziś prza 
Wiedeń przejeżdżał min. Barthou, po 
witany na dworcu przez Dolliusa. któ: 
Ty pozostał na peronie do chwili od- 
jazdu pociągu. 

W rozmowie z kanclerzem Austrii. 


-mipister Barthou jeszcze raz zapewnił 


go że Francja z godnie ze zobowiąza- 
niami będzie kontynuować współpracę 
z rządem angielskim i włeskim, aby nie 
tylko zapewnić Austrji niepodległość, 
ale też poprzeć interesy gospodarcze 
i finansowe Austrii. 


„. Sterylizacja w ruchu 


BERLIN, 19. 6. (PAT) Urząd 
zdrowia zatwierdził 325 wniosków o 
przeprowadzenie sterylizacji. Większość 
satanowią mężczyźni, w wieku od 20 
do 31 lat. 


Upały w Niemczech 


BERLIN 19. 6. (PAT) Na obszarze 
całych Niemiec panują silne upały. Teir. 
peratura dochodzi do 34 st. C. W wie'u 
miejscowościach wybuchły pożary la- 
sów i gospodarstw. Posucha wyrządzi- 
ła znaczne szkody w zbiorach. 


Związek Polaków w Niemczech 


BERLIN 19. 6. (PAT) Dziś odbyła 
się posiedzenie rady naczelnej związki 
Polaków w Niemczech pod przewod 
„nictwem ks. Domańskiego. Omawiane 
były sprawy związane z położeniein 
ludności polskiej. Rada wybrała 7 dz- 
gatów na HH. zjazd Polaków w War- 
szawie. 


Poskramianie prasy 


MORAWSKA OSTRAWA 19. 6, 
(PAT) Prasa czeska zarówno prorzą- 
dowa, jak i opozycyjna komentuje żywa 
projekt nowelizacji ustawy prasowej. 
Mor.-Slezski Dennik twierdzi, że nowa 
ustawa ma na celu uniemożliwienie 030 
zycii jakiejkolwiek . krytyki rządu 
Wszystkie dzienniki bez względu na od 
cień polityczny obowiązane będa do 
ogłaszania przemówień członków rządu 
i oświadczeń prezydenta  repbliki bez 
komentarzy. Pisma które podawać bę- 
dą wiadomości nie leżące w interesie 
rządu, będą zawieszone. 

W związku z tym projektem odbyły 
się dziś zebrania protestacyjne syndy« 
katów dziennikarskich, na których us 
chwalono rezolucje wyrażalące się kry 
tycznie o zamierzonej ustawie, która 
jest sprzeczna z zasadami demokrac;. 


Wiadomości sportowe 


LWÓW 19. 6. (PAT) W dalszym cią 
gu rogrywek o mistrzostwo Okręzu 
Lwowskiego w piłce wodnej Czaru 
odniśli sensacyjne zwycięstwo nad ds- 
tychczasowym mistrzem Pogonią w sio 
sunku 6:1 (3:0). W czasie zawodów do- 
szło niestety znów do gorszących scan 
przyczem inicjatorami są stale ci sani 
zawodnicy. W konkluzji czterech gra- 
czy znalazło się poza wodą. Sędziow*- 
p. Weissberg. ‘l 

Hasmonea pokonała Lechię w stos 
6:1 (3:1). Sędziował p. Bober. 


Najtańsza wytwórnia 87 
siatek ogredzeniowyc 
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NAJLEPSZY WYRÓB POLSKI 
WYŁĄCZNY SKŁAD 
ALA VILLE DE PARIS 


GABRYEL STARK 
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Kronika sokalska 


Zamknięta droga 


W Województwie Lwowskiem w po- 
wiecie Sokalskim na trakcie państw. 
Nr. 8 z Sokała do Krystynopola zostaje 
wstrzymana komunikacja wszelkich po- 
iazdów mechanicznych i pojazdów ko1- 
nych powyżej 1 t. obciążenia od 18 
czerwca do 15 lipca 19034 r. z powodı 
rekonstrukcji tej drogi. 

Obiazd zamkniętego odcinka drogi 
odbywać się może drogą okólną od So- 
kala przez Boratyn, Madziarki do Kry- 
stynopola, dogodną tylko dla pojazdów 
konnych. 

Przelazd pojazdów konnych do 1 £ 
obciążenia nie doznaje żadnych ogran- 
czeń i może odbywać się po poboczu! 
drogi państwowej od Sokala do Krysty- 
nonpola. 


Kronika stanisławowska 


Wojewódzki konkurs 
modeli latających 


Ub. niedzieli odbył się na boisku So- 
koła I, Wojewódzki konkurs modeli la- 
tających, z udziałem powiatowych za- 
wodników Województwa Stanistławow= 
skiego. Ogółem do konkursu stanęło ok. 
60 zawodników z wyż 80 modelami. — 
Reprezentowane były następujące obwos 
dy: Stanistawów (III gimn. szkoła św. 
Stanisława i szkoła Handlowa). Koło- 
myja (I. gimn.), Tłumacz (gimnazjum i 
Otynja), Stryj (II gimn. i Daszawa) i 
Rohatyn (gimn.). Organizacja konkursu 
spoczywała w rękach tut. Wojew. okre- 
gu L. O. P. P. W skład jury wchodzili 
prof. Jasiński, Stebnowski (przew.) Ta- 
tara W. Łuczyński W.  Knobilok M. 
Runiewicz M., Stiefel W., Tatara S. i 
Krawczyk. Z pośród zawodników sta- 
nisławowskich, na wyróżnienie zasłt* 
gulą Anderle Ryszard (ucz. 5 kl. szk. 
Stanisława), I miejsce w kat, C. jun. te- 
kordowych. Dutkowski, Litwińczuk III m 
w kat. A, belkowce (seniorzy). Pozatem 
w kat. A. jun. I m. Wójcik M, kat. B: 
senjotzy , Sworniowski A. I m. (Tłu- 
macz). Kat, C. seniorzy Rotter K. 

Po zawodach wręczońo zawodnikom 
cente nagrody,  roczem przyjęto za- 
wodników zamiejscowych obiadem w 
Bursie im. Kraszewskiego. 

Konkurs wykazał. wielką staranność 
ze strony Wojew. Okr. L. O. P. P. oraz 
wielkie zainteresowanie poszczególnych 
Kół, na terenie naszego Województwa. 


TA z 


KONSTYTUUJĄCE POSIEDZENIE MA- 
GISTRATU. Onegdaj odbyło sie pod prza. 
wodnictwam prez, Chowańca posiedzenie 
Magistratu, w komplście 4 ławników, oraz 
w »becności naczelników Wydziałów Ma. 
gistratu i dyrektorów przedsiębiorstw miej 
skich, Na posiedzeniu omówiono zakres 
działania Kolegium Zarządu Miejskiego, 
w»dle zasad nowej ustawy o częściowaj 
zmańie ustroju samorządu terytorjalnego 
7 23 marca br, poczem posiedzsni» zam. 
knieta. 

ZA OSZUSTWO odpowiadał przed tut. 
aarlem karnym A, Matejciów, oskarżony ża 
kradzież prądu elektrycznego, Matejciów 
nszyłpezył część swej instalacji do przewo- 
daw TFlektrowni, z pominięciem licznika, 
Orzyustw» zostało wykryta przez kontrole- 


rów E, M., a p. M, został skazany na 6. 


m'osięcy więzłeńła z zawieszeniom a 
trzy lata braz  zapłacena poniesionej 
prze» Plektrownię straty, w kwocie 314 zł, 

WAŁMANIE DO CUKIERNI. Ub. tygo- 
dnia nieznany sprawca włamał się do cu- 
kierni W, Krowickiego gdzie skradł wy- 
rohy cukiernicze, których wartości jeszcze 
nie ustalono, 

SPR”"NIEWIERZENIE W „BANKU 
UKFAIŃSKIM", J. Kowalski, członek Ra- 
dv Nadzorczej Banku Gospodarczego ukra= 
ińskiego, doniósł do komisarjatu PP, ża 
B. Monasterski, były dyrektor teg» banku 
sprzeniewierzył kwotę 4.300 zł — £ wyja. 
chał do Buczacza na stała, 


„KURJER* z 


ad korespondentów „ 


Kronika tarnowska 


dnia ZZ czerwca 1934 


Niestyehanie niskie zarobki ękodziehników 


Jak wiadomo Tarnów jest jedynym bo- 
daj w P>lsce miastəm produkującym w 
spasćb chałupniczy masowo męską bieliz- 
nę, gorszych co do jakości gatunkćw, Cha- 
rakterystycznym jest dla tej kategorji 
fakt, wielkiej pauperyzacji mas chałupni. 
czych, które za uszycie koszuli w r. 1928 
otrzymywały 1,50 do 2,— obecnie 25 do 
60 groszy, za uszycie kalesonów dawniej 
90 groszy dziś i2 groszy, Maksymalne za. 


robki tych ludzi dziennie przy 16 godziń. |. 


Kronika przemyska 
donica ZNA „AZRA 


„leog“ Turteltaub w 


Przemyskim korespondentem lwow- 
skich pism „Niek Nowy“ i „Ekspres Wia. 
czorny“ oraz krakowskich „Ilustrowane. 
go Kurjera Codziennego“, „Tempa Dnia“ 
i słynnego „Tajnego Detektywa jest „Leoś“ 
Turkeltaub, 
> ktćry w skardze skierowanej prze. 
ciw „Ziemi Przemyskiej* nazwał siebie 
„zdacydowanym zwolennikiem obozu rzą* 
dowego*, Jeszcze w roku 1929 miał Leoś 
spór z mgr, Malcem i wówczas został przez 
sąd honorowy złożony z b, poważnych 
obywateli, bo sędziego Sądu Najwyższego 


a 


KAWĘ, HERBATĘ i KAKAO — 


Że sptaw ruskich 


nym dniu pracy wynoszą 21/: złotego, 

Wśród kupców wyzyskujących te pracę 
ludzką wywołała niepokćj wiadomość, ża 
rękodziełnicy Tarnowa noszą się z zamia- 
rem zorganizowania spółdzisln: pracy I 
pomijania w eprzedaży swych wyrobów 
dótychczasowych pośredników, Zdrowy 
ten odruch specjalńnia „dziwnie“ komónto- 
wany jest przez prasą żydowską Mało. 
polski, 


nn =) 


sqtlowem zwierciedle 


mjr. korpusu sądowsgo Burnatowicza, 
oraz Znanych lekarzy Dr, Ħibla i Dr, 
Śyiątnickiego, Uznany na pozbawionego 
zdolności do działań honorowych, Sąd wy. 
dał swoje orzeczenie po zapoznaniu się z 
treścią protokołu jednostronnego, w któ- 
rym m. i, były twierdzenia, ża dzisiejszy 
„redaktor* Turteltaub: 

1) złamał słowo uczciwóści, 

2) sprzeniewierzył pióniądzi kolegów, 


| _ 3) namawiał do oszustw, 


4) został przez jednego z kolegów spo- 


| 
Góżkówany itd, 
Dyduszyńskiegj, sędziego s, o. Wandego, | 


Protukół ów uzupełniliśmy innemi da. 
GUz==<Zj 


WAŻNE DLA PENSJONATÓW 


W NAJLEPSZYCH GATUNKACH 


i PO NAJNIZSZYCH CENACH 
POLECA FIRMA 


EDMUND RIEDL 


Lwów, wi. Rutowskiego 3 


Zamówienia zamiejscowe uskutecznia się odwrotną pocztą 


„Ukraińcy: w Przemyślu organizują się 


W dniu 17 bm. odbyło się w Prze- 
myślu organizacyjne zebranie rzemieśl- 
niczo - mieszczańskiego stowarzyszen a 
„Zorja”, Na zebraniu było — jak podaje 
„Dilo“ Ż 21 bm. Dz! 130 osób, a jako inie 


cjator 1 główny organizator wystąpił 

pi 
poseł Zahajkewycz. Przewodniczącym 
nowego stowarzyszenia został Gonutere 
skij Iwan, kd 


—— i 


„Ukraiński“ Kongres Kobiet 


W dniach od 23 do 27 bm, odbędzie 
się w Stanisławowie , ukraiński" Koa- 
gres Kobiet. Powołano do życia w tyn 
celu Komitet Honorowy i Komitet wy- 
konawczy, a ponadto w pracach koi- 
gresu bierze udział in corpore prezy- 
djum T-wa „Sojuz ukrainok* z p. Mile. 
ną Rudnicką na czele. Jako zadane 
kongresu określono m. in, „konsoólidacię 
narodowych sił w imię Najwyższego 
Narodowego Ideału". Charakterystyczne 
jest, że organizatorki kongresu przewi- 


| dują bardzo liczny udzłał kobiet wiej. 
| skich, co program kongresu bardzo sz3- 
roko bierze pod uwagę. Program ten 
przewiduje nabożeństwa, wiece,, refa- 
raty, igrzyska sportowe, wystawy, roz- 
rywki i imprezy teatralne, a także wy- 
od, na Huculszczyz ię. 
ongres ten będzie — o t 
„ukraińskich" Sokołów Ż— Fa 
dą manifestacją sit Seperaty2zmu na 
terenie Małopolski Wschodniej. 


Nowa manifestacja „kraińska” 


„Ukraińskie“ dzienniki donoszą, że w 
dniach 30 czerwca, 1 i 2 lipca br. odb- 
dzie się we Lwówie zlot „ukraińskich 
Sokołów. W program zlotu wchodzi m. 
in. wielki maniiestacyjny pochód przez 
ulice Lwowa. W razie nieuzyskania z2- 
zwolenia na taki pochód — pisze „Diło' 
z 20 bm. — odbędzie się tylko defilada 
na boisku .,Sokoła-Bat'ka", 

W pochodzie braliby udział tylo 
nieumundurowani uczestnicy, a to ze 


środki p 
malom poleca 


| względu na nieuzyskanie dotychczas z2» 
zwólenia Lwówskiego Urzędu Woie- 
wódzkiego na noszenie mundurów. K3- 
mitót zlotu spodziewa się bardzo licz- 
nego udziału , Sokółów”, a także przy- 
bycia bardzo licznych rzesz widzów. 
Jak widać, „ukraińskie“ manifestacje 
masowe stają się juź metodą. Do 
Sprawy tej wkrótce powrócimy. 


aeaa Z) 
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NOTTE z 


rzeciw 


tami z życia „znakomitego Leonka i dla 
wykazania, jakich „brukowca“ mają współ 
pracowników, umieściła g3) „Ziemia* z 9. 9, 
1933, P, Turteltaub skiarował sprawę do 
sądu i w rezultacie odbyła się przeciw 
„Ziemi“ 15. bm, trzecia już rozprawa, 
Kierował nią s, s. o. Ci3cierski, Turtel. 
tauba zastępował żydowski ko»mbatant 
Brandstetar, red, odp. „Ziemi*p, Albrech- 
ta bronił Dr, Kropiński, a mgr, Bilan, 
którego Turteltaub, bez jakiegokolwiek 
uzasadnienia »skarżył, bronił się sam, 

Rozprawa podobnie, jak poprzednie, oba 
fitowała w cały szereg niezwykle interesu. 
jących momentów, Z braku miejsca poda= 
jemy z niej tylko» parę fragmentów. Dr. 
Adolf Krys był zastępcą Turtsłtauba po 
wydaniu „protokołu jednostronnzgo". Na 
pytanie jednak, czy badan» merytorycznie 
ciężkie zarzuty, świadek przeczy, Nie umie 
również wytłumaczyć dlaczego tak zrobio. 
no. Dużo humoru wniosły na salę chao- 
tyczne zsznania mgr, Billiga, który tak nie 
fortunnie Leósia bronił, aż go sędzia mu. 
siał kilkakrotnia upominać, Podobnie wy. 
padły zsznania mgr, Finkelstsina, Nat» 
miast bardzo obciążająco zeznał dla Leosią 
mgr. Weinhaus, Oświadczył on, że przed 
rozprawą nachodziło go wielu żydowskich 
przyjaciół Turteltauba i prosili, aby ze 
względów „narodówo . wyznaniowych, im 
nie szkodził, Dużo nowości wniosły na salę 
zeznania p, Aleksandra Mandla, 

Sędzła: Kiedy sie pan dowiedział a 
sprzeniawierzaniu, przez Turteltauba pie 
niędzy kolegów? 

Św.: Było to wtedy, kiedy popełnił 6aa 
mobójstwo b, p, T>llek, który miał również 
ponieść szkody, z powodu Turteltauba, 

Sędzia: A co to było w „Juwalu”. 

áw.: Wiem, że przew, „Juwalu“ Dr. 
Weintraub, zawiesił na pewien czas Tur 
teltauba, za niezapłacanie w drukarni afi. 
szy, na które dano mu pianiądze. 

Miał jeszcze zsznawać właściciel biura 
dzienników Wahl, Nie zjawił się jednak i 
zastępca Leosia z niego zrezygnował, choć 
świadek był to niezmiernie ważny, gdyi 
miał rzekomo posiadać wiadomość, że au. 
toram zaskarżonego artykułu był mgr, 
Bilan, Na tem odroczono rozprawę d3 
19bm, W dniu tym po przemówieniach 
obrońców, sędzia wydał wyroJk, mocą ktć. 
rego p, Wład. Bilan został uniewinniony, 
a radaktor odpowisdzialny „Ziemi“, Wła- 
dystaw Albrecht za niektóre ustępy arty. 
kułu skazańy na 100 zł, grzywny. Cd wy” 
ryku wniesiono apelację, 


Rymanów-Zdrój 


alkaliczno-słene  jedowo-bremowa 
| zaakomita własna borowina 17731 
urocze położenio w lasueh podkarpackich 


Tani sezon Wiosenny, 


Informacji udziela Zarząd Zdrejewy 


Śzerawy 


TO I OWO Z KRONIKI POLICYJNEJ, 

Jest chodzi o przemyską policje, to 
nima nna w ostatnich dniach zbyt włiele 
do czynienia, W polityce od dłuższego cza 
su panuje spokój, tak że obecnie na ko» 
misarjacie notuje się tylko drobniejsza 
wydarzenia, Oto ciskawy plon z paru ostat 
nich dni, 

P. Jan Dąbrowski (Grunwaldzka 78) 
przachowywał na werandzie zupełnie no. 
wy rower, Jednej z ubiegłych nocy przyszli 
do ogrodu złodzieją na agrest i przy spo 
sobności sprzątnęli rower, 

Inna znowu przygoda spotkała p, Fran. 
tszka Budzika (Błonie 20), Lubi on sy- 
plać przy otwartem oknie, a że ma twar« 
dy een, więc nis słyszał, gdy do pokoju 
wlazł złodziej t gdy »dchodził unosząc 2 
Sba całą garderobę, Na policji p, Budzik 
zaznał, że o kradzież posądza swoją Se=- 
parowaną żone, Szkoda wedle niego wy 
nos: 500 zł. 

Przy ul, Mogilnickiaj 2 mieszka p. Jó- 
zef Salomon, Spał również przy otwartem 
oknie i dzisiaj narzzka, bo mu złodziej 
zabrał patefon 1 dużo cennych drobiaz. 
gów. 

Były również aresztowania, M, in, za 
dokonanie szeregu sprzeniewierzeń i ©» 
szustw został osadzony za kratami Adam 
Bardziński, 


Lwóowj| 
N, Bynek28 
z ELU 


=. 


lriercy $. p. Garnczrzówny 


przed sądem krakowskim 
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Dalsze zeznania osk. Bobrzeckiego - 


Na wtorkowej rozprawie > mord Śp. 
Garncarzówny w Krakowie główny oskar- 
żony Bobrzecki przyznaje, że porwał 
płaszcz lekarski i tampony, ale zrobił to 
jedynie w tym celu, by zakneblować słu- 
żącaj usta, Wypiera się stanowczo jakoby 
okręcił płaszcz dookoła szyi służącej: ci- 
snął nim tylk» w kierunku jaj twarzy. 

Sprawę nowego kspalusza z monogra. 
mem 8.8, który mordercy zostawili na 
miejscu zbrodni dla zmylenia tropu wy- 
jaśnia B>brzecki w ten sposób, że gdy na 
tydzień przed zbrodnią przechodził z Doń 
cem obok strażnicy ogniowej, ujrzeli 
obaj jakiegoś ązłowieka śpiącego na uli. 
cy, Wtedy to Doniec skradł kapelusz i dał 
co Eobrzeckiamu, polecając go achować, 

Z pytań prokuratora wynika, że Bo- 
brzecki i Schenkirzyk  kupiwszy przed 
dancingiem nadzwyczajne wydanie gaze- 
ty, przekręcali potem drwiąco nazwiska 
dr, Nussenfelda i Garncarzówny, W ozasie 
rozmowy z matką jednej ze znajomych 
pań, Eobrzecki zapytał żartem Sohonki- 
rzyka: „czy ma pan alibi?", na 00 Sohen. 
kirzyk równiaż żartem odparł: „piłem wte- 
dy wodę w budce“, Bobrzeoki tamu wszyst 
kiemu zaprzecza, 

Prokurator bierze zkolei Bobrzeckiego 
w krzyżowy ogień pytań, w toku którego 
okazuje się, że Bobrzecki stoi pod zarzu- 
tem fałszowania świadzctwa dojrzałości, 
sprzeniewierzania 400 złotych na szkodę 
LOPP-u (za co go wydalono z posady 
kolejowej) i włamania w Zakopanem. 

Z dalszych wypytywań prokuratora 
wynika, że w wieczór po zbrodni w „Espla 
nadzie'* Bobrzecki upominał na boku 
Schenkirzyka aby się nie zdradził, Prok. 
przypomina wkońcu oskarżonemu, że le- 
karzom sądowym, którzy go badali opo- 
wiadał, iż zostanie skazany na 5 lat wię- 
zienia, 


Zeznania osk. Schenkirzyka 


W godzinach wieczornych przystąpio- 
no do przesłuchania trzeciego oskarżonego 
Kazimierza Schenkirzyka, która przeciąg- 
nelo się do północy, Osk,  Schenkirzyk, 
słuchacz IV roku Akademji Sztuk Pięk- 
nych podaje, iż »d szeregu lat pozostawał 
w zażyłej przyjaźni z Bobrzeckim, 

Często omawiali plany różnych wła- 
mań, Czynili to jednak tylko tak sobi3 z 
fantazji, nia myśląc nigdy o rzalnem wy- 
konaniu tych planów. Na pytanie przewod 
niczącego, w jaki sposób zetknęli się z Doń 
cem. oskarżony wyjaśnia, że Doniec inte- 
rasował ich jako typ przestępcy, 

Podsbnie jak Doniec i Bobrzecki, tak 
też | Schenkirzyk wypiera się współudzia 
łu w zamordoweniu Qarncarzówny, poda. 
łac jedynie, że był obecny tylko w miasz- 
kaniu w czaste morderstwa i rabunku. 
Zapytany co skłoniło go do współudziału 
w napadzia rabunkowym, odpowiada, iż 
motywem tego było fatalne położenie 


materjalne. Ponadto znajdował się w sta. 
nie jakiejś dziwnej depresji i apatji du. 
chowej, która objawiała się w tem, że w 
ciągu ostatnich dwóch tygodni już wogóle 


Motywy 


W trzecim dniu rozprawy kończy się 
przesłuchanie trzech mordazrców, Ani dwaj 
studenci mordercy, ani kompan złodziej i 
dorożkarz nie chcieli sle przyznać, że 
przyłożyli rękę de zamord>wania służą” 
cej. Na czoło wysuwa się postać studenta 
Bobrzeckiego, 

Na sali sądowej mówi on głosem przy. 
ciszonym chcąc udawać bardzo zmęczo- 
nego. Widać jednak w każdem jego Po. 
sunięciu, iż jego to głowa o wszystkiem 
decydowała, Jemu asystował drugi Schen- 
kirzyk, który jadnak bardziej techniczne. 
mi sprawami się zajmował, a bazwolnem 
narzędziem w ich rękach był złodziej 
Doniec, | 

Dziwnia przedstawiają się motywy, ja” 
kie kierowały sprawcami, U Bobrzeckie- 
go rzecz ta jest niewyjaśniona, Mimo 01- 
brzymiej wpróst ilości pytań, zadanych 
temu oskarżonemu przez przew)dniczą- 
cego nie udało się stwierdzić, co skłoni. 
ło człowiska dysponującego gotówką 800 
zł, miesięcznie də przedsięwzięcia tak 
ohydnego planu zbrodni, Nie umie czy też 
nie chce wyjaśnić swego czynu, 

Na wstępie rozprawy  wywoływano 
Świadków. Zjawienie się dra Niissenfel. 
da wywołało ogólna poruszenie. Wszyst- 
kie czy kierują się w stronę drzwi, gdzie 
zjawia się charakterystyczna postać łka- 
rza, Niski mężczyzna spogląda z pod zło. 
tych binokli na salę, obserwując spokoj. 
nie tych, którzy zamącili spokojny tryb 
jego życia. Na zarządzenia przewodniczą= 
cego dr, Niissenfeld czeka kolejki swojej, 
a tymczasem kończy się przesłuchanie 
Schenkirzyka, 

Mowa dziś o obrażeniach, które stwier. 
dzono na jego rękach, Oskarżony przeczy 
stanowczo, jakoby otrzymał je w czasie 
walki z Garncarzówną, Mówi nisustannie 
„Ja jej wogóla nie dotykałem', Oskarżony 
nie wie również w jaki sposób znalezisno 
w ręku denatki pęk włosów których ko- 
lor podobny był do włosów Schenkirzyka, 
Zdaniem oskarżonego, kłamliwe jest twier 
dzenie D>ńca, jakoby 
obetrzeć sobis na trupie Garncarzówny 
ręcj powalane krwią, 

Schenkirzyk odpowiada na dłuższą ser- 


on właśnie miał: 


nia malował, £ 

Schenkirzyk przyznał te? wkońcu, że 
pociągała go do zbrodni chęć doznania 
jakiegoś silnego przeżycia. 


zbrodni 


ję pytań prokuratora. Oskarżony twierdzi, 
ża Garncarzównę dusił jedyme Doniec, 
Całe zabójstwo trwało »koło pół godziny. 

Oskarżony nia umie wytłumaczyć, w 
jaki sposób powstały ślady zadraśnięć u 
niego, 

Prok.: Pan podzielił odpowiedzialność 
między was, Dlateg» powiedział pan, że 
największą winę ponosi Doniec, już mniej 
szą pan, a najmniejszą Bobrzecki. Czy ze 
szlachatności postawił pan Bobrzeckiego 
na końcu? Przecież Bobrzecki dusił Garn- 
carzównę chałatem, a pan stał rzekomo 
z daleka, Oskarżony nie umie się wytłu. 
maczyć, 

Zkolai Schenkirzyk odpowiada, na py- 
tania obrońców Bobrzeckiego i Dońca, a 
wreszcie na pytania mec, Aschenbrenne- 
ra, który podjął się jeg» obrony. 

Obr,: Czy wie pan, że pańska egzysten- 


Elegancka Pani nesi letnie ebuwie 


LEO FLEXSIBLE 


1072 Lwów, Legjonów 29 


cja związana jast z egzystencją pańskiej 
matki? Czy to nie jest silniejsze od tej 
przyjaźni?, Oskarżony milczy. Obr,: Co ro- 
bił pan z pianiądzmi, które otrzymał pan 
po zbrodni. Osk.: Zapłaciłam parę drch- 
nych długów, oddałem bratu Bobrzeckie. 
go 56 zł, i kupiłem trochę farb, Zostały mi 
4 zł, które dałem Bobrzeckiemu na ure. 
gulowanie rachunku w dancingu „Espla: 
nada“. Nie zostało mi z nich nic, Obr.: 
Czy zdaje sobie pan sprawę z tego, że 
tych 20 zł. to dziś kwestja pańskiej egzy- 
stencji, a może nawet pański:go życia? 
Oskarżony milczy. 

Zkolei obrońca stawia wniosək o ze. 
zwolenie na odczytanie poezyj i utworów 
literackich, oraz zademonstrowanie obva. 
zów oskarżonego. Ma to posłużyć dla cha- 
rakterystyki oskarżonego, Wnioskowi te 
mu sprzeciwia się prokurator, przewodn 
czący zaś odkłada decyzję w sprawie te. 
go wniosku na termin późniejszy 

ZEZNANIA DRA NUSSENFELNA, 

Po təm przesłuchaniu przewodniczar: 
otwiera postępowania dowodowe, Wór 
ogromnego naprzężenia publiczności, k* 
ra po brzegi wypełniła salę rozpraw. zi”. 
wia się dr, Niissenfold w którego mieszk: 
niu rozegrał się ponury dramat. 


Zmntowai stanisławowskiej lzhy Rzemieślniczej 


W Stanisławowie zgłoszona została 
wskutek porozumienia jedna lista wy- 
borcza do Izby Rzemieślniczej. Wybrani 
zostali: 

Obwód I. (Stanisławów): Tauber 
Wolf (zast. Auster r. Geller Janób) szęw= 
cy, Hrycak Antoni (zast. Stokłosa Józef) 
kowale, Wenzel Mieczysław (zast. Rosz- 
kiewicz Władysław) stolarze, Feuer- 
stein f. Drucker Hersch (zast. Tropp 


Leon) rzeźnicy, Hałat Wiktor (zast. Ur- 
bański Feliks) wędliniarze. 

Obwód II. (Kołomyja): Bieger Leos 
(zast. Fichner Izaak z Kosowa) krawcy. 
Domiszewski Marcin (zast. Stencel 
Piotr ze Śniatyna) ślusarze. 

Obwód III. (Stryj): Dubrawski Wto- 
dzimierz (zast. Kornbliih Selig z Doliny) 
rfyzjerzy, Sauerbrun Salomon (zast. 
Bacher Adam z Żydaczowa) piekarze. 


[SĄ 


Wyścig zbrojeń na morzu 


Prasa paryska zajmuje sie bardzo 
gorąco decyzją rządu italskiego w spra 
wie budowy dwóch krzyżowców pan- 
cernych o tonażu po 35.000 ton każdy. 


Układ parytetowy, dotyczący sił mor 
skich Italii 1 Francji, przyznawał Italii 
prawo do posiadania tel samej ilościowo 


stosmnki w Zwiazku Nauczycielstwa Polskiego 


We wczorajszym  „Kurjerze” za- 


mieściliśmy nadesłany nam ze sfer na- | 


Zlecenia Inkssowe — zwiększą Wasze zyski! 


Poczta najaprawniej zainkasuje od waszych dłużników różne należności 
za opłatą za inkasowanie sum do 30 zł. — 30 gr., od 30 do 50 zł. — 40 gr. 


Dowód zimnej krwi 


w swoim czasie donoszono już © tem, 
że połowa wygranej 250.000 zł., jaka pa- 
dta w ciągnieniu 4-tej klasy na Nr. 15.600 
jest własnością mieszkanki Łodzi, panny 
B. K., pracowniczki biurowej jednej z fa- 
bryk włókienniczych. Dała ona dowód 
wielkiej flegmy — wczoraj dopiero bo- 
wiem zgłosiła stę w celu zrealizowania 
losu. Gdy wyrażono zdziwienie, że cały 
miesiąc czekała na zainkasowanie go- 
tówki, choć mogła to uczynić na drugi 
dzień po ciągnieniu, p. B. K. odparła: — 
100. 000 zł. — to wielkie pieniądze. Nie 
chciałam rozporządzać niemi pod wpły- 
wem podniecenia, jakie wywołała u mnie 
wiadomość o wygranej. Chcę działać 
z rozwagą i namysłem. Dziś już oswoi: 
łam się z myślą, że jestem bogata i dla- 
tego zgłosiłam się po gotówke. Zresztą i 
teraz nie mam jeszcze konkretnych pro- 
lektów, zostawię więc pieniądze narazie 
w banku. 

Panna B. K. gra na loterji już 8 lat. 
Kierowana jakiemś dziwnem przeczu- 
ciem, postanowiła na 24-tą loterję nabyć 
numer 15.600. Dowiedziawszy się, iż 
znajduje się on w jednej z kolektur war- 
szawskich, porozumiała się z nią listow- 


nie 1 od tego czasu stale wykupuje ten 
numer. W ciągu trzech lat padły nań 
tylko dwa razy stawki, ale wreszcie 0- 
kazało się, że przeczucie jej nie zawio- 
dło. O wygranej dowiedziała się z gazet. 
Choć kupiła wszystkie, jakie mogła do- 
stać w Łodzi i choć we wszystkich zna- 
lazła potwierdzenie szczęśliwej wiado- 
mości, pewności nabrała dopiero po 
przejrzeniu u kolektora urzedowei ta- 
beli. 

Na realizację losu wybrała pierwszy 
dzień ciągnienia 1-ej klasy 30-tei Loterii 
Państwowej, która tysiącznym rzeszom 
obywateli niesie nadzieję lepszej doli. — 
Ten pierwszy dzień już przysporzył kil- 
ku osobom niezbędnych im środków, 
gdyż padły dwie wygrane po 15.000 zł., 
jedna w Częstochowie, druga w Krako- 
wie oraz jedna 10.000 zł. w Katowicach. 
Ale największe wygrane, z 100.000 zł, na 
czele, które wyjdą z koła w najbliższy 
piątek, wciąż jeszcze oczekują na swych 
właścicieli. Zostać nimi mogą nawet 
ci, którzy choćby jeszćze w ostatniej 
chwili nabędą losy Loterji Państwowe!. 

Śpieszcie się więc wszyscy, by nie 


[stracić nadarzającej się sposobności. (x) 
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uczycielskich artykuł o atmosferze, pa- 
nującej w Związku Nauczycielstwa Pol- 
skiego. llustrację do podanych przeż 
nas uwag stanowi znamienny incydent, 
którego opis podajemy za  „Robotni- 
kiem“ (nr. 22, z 20 bm.): 

„Dzisiaj rozpoczyna się w Warsza- 
wie walny Zjazd Związku Nauczyciel- 
stwa Polskiego. O bardzo zaostrzonel 
sytuacji wewnętrznej w tym Związku 
pisaliśmy już kilka razy. Wczoraj za- 
Szedł jednak fakt, który wymaga żur 
pełnie osobnego podkreślenia. 

W Rypinie delegatem na zjazd zo- 
stał obrany większością głosów ob. 
Edward Wiśniewski. Zgłosił się on do 
biura Zarządu Głównego, by otrzymać 
kartę wstępu. Obecni w biurze, dyrek- 
tor biura, p. Mayer, członek Zarządu 
Głównego, p. Machowski i wicepreze- 
ska Zarządu, p. Stattlerówna, odmówili 
mu wydania tej karty, twierdząc, że 
przeciwko wyborom na zjazd z Rypin» 
zgłoszono protest. Wynikła sprzeczka. 
W pewnym momencie p. Machowski 
uderzył ob. Wiśniewskiego, człowieka 
starszego, po twarzy i zaczęła słę po- 
prostu bójka. Dyrektor biura Zarządu 
Związku cisnął w delegata na zjazd te- 
goż Związku kałamarzem i t. dą i t. d. 

Trudno o jaśniejszy dowód, że sto- 
sunki w Związku Nauczycielstwa Pol- 
skiego pod obecnem jego kierownictwem 
stały się czemś nieprawdopodobnem. 
Czas ostatni położyć temu wszystkiemu 
stanowczy kres. Delegaci na zjazd dzi- 
siejszy powinni wziąć pod uwagę i to o- 
statnie niebywałe zdarzenie z delegatem 
na zjazd, ob. E. Wiśniewskim w biurze 


Zarządu Głównego. Nauczyciel", l 


—- 


i łakościowo co Francji floty wojenne] 
na morzu Śródziemnem. 

Przez dłuższy czas oba państwa 
prowadziły politykę oszczędności w 
budżecie marynarki i nie angażowały 
się w budowie wielkich jednostek bojo- 
wych, przewyższających co do rozinia- 
rów 20—25.000 tonn. Francja wybudo 
wała coprawda wielki krzyżowiec pan- 
cerny „Dunkierka* o wyporności 26.000 
tonn, ale miała to być odpowiedź na 
budowę szeregu „kieszonkowych“ pan- 
cerników niemieckich o tonnażu 10.009 
tonn. : 

Rząd I opinia francuska nie miałyby 
nic przeciwko temu, by zkolei Italia, 
opierając się na umowie waszyngtoń- 
skiej, podięła budowę pancerników zbli- 
żonych rozmiarami do „Dunkierki“. Tym 
czasem decyzja wzmocnienia floty wo- 
jennej italskiej o dwa okręty po 35.000 
tonn każdy narusza jawnie istniejący 
parytet, co — jak zaznacza prasa pary- 
ska różnych odcieni — zmusi zapewne 
i Francie do odpowiedniego powiększe- 
nia I modernizacji swoich sił na morzu 
Śródziemiem. 

Jak twierdzą fachowcy francuscy, 
przy różnicy tonnażu na korzyść okrę- 
tów italskich o 9.000 tonn na jednostkę, 
nośność i siła pocisków armatnich będzie 
po tej stronie większa i stworzy złe wa- 
runki dla obrony morza Śródziemnego 
w jego części środkowej. A że dla Fran- 
cji najważniejszym punktem planu obro- 
ny na morzu jest bezpieczeństwo komu- 
nikacji wodnej macierzy z koloniami 
północno - afrykańskiem!. przeto kwe- 
stia równowagi sił morskich na tych wo- 
dach jest dla Francii punktem neuralgicz= 
nym. 

Posunięcie Italii potwierdza, jak po- 
daje prasa paryska, intencje podjęcia 
wyścigu o prymat i o przewagę sił mor- 
skich wobec Francji, która musi ustosun 
kować się realnie w obliczu polityki 
Italji na morzu Śródziemnem. Nawiązu- 
jąc do spotkania Hitlera z Mussolinim, 
prasa francuska podkreśla negatywne 
posunięcia Italii w stosunku do Francii 
i kwestjł bezpieczeństwa. 

E. R 


„KURIER” z Onli ZZ czerwca 1934 


Proces o zamach na kuratora Gadomskiego 


Na ławie oskarżonych plątka bojowców ukraińskich 


Dnia 2 lipca br. rozpocznie się we 
Lwowie proces o zamach na Kuratore 
Okręgu Szkolnego we Lwowie p. Ga- 
domskiego. Na ławie oskarżonych za- 
siądzie piątka terorystów ukraińskich, 
członków OUN a mianowicie: Seweryn 
Mada, lat 23, malarz pokojowy, Alek- 
sander Łucki, lat 23, WŁ gimn. 
i rolnik, Juljan Iwańczuk, lat 22, abi- 
turjent gimn, Wasyl Medwid, lat 23, 
absolwent gimn. i Wasyl Fedyński, lat 
20, bronzownik. 

Przypomnieć należy, że oskarżony 
Mada odpowiadał już w październiku 
ub. r. przed Sądem doraźnym za usiło= 
wane zabójstwo wywiadowcy Tendaja, 
który miał obowiązek czuwania nad bəz 
pieczeństwem p. kuratora. Mada został 
skazany wówczas na dożywotnie wię- 
zienle i odsiaduje karę. Obecnie Mada 
odpowiadać będzie za zdradę stanu, 
udział w tajnej organizacji OUN, gro- 
madzenie broni itd. j za usiłowane za” 
bójstwo Kuratura Gadomskiego. 

Mada i dalsi oskarżeni odegrali bəz 
pośrednią rolę w organizowaniu, przy- 
gotowaniu i wykonaniu zamachu na p. 
kuratora. Wyszło na jaw już podczas 
rozprawy przed sądem doraźnym, że 
Mada był uzbrojony w trzy nabite pi- 
stolety i dwa granaty ręczne. Mada 


szedł za kuratorem Gadomskim w dniu 
27 września 1933 od kawiarni George'a 
do budynku Kuratorium przy ul. Kar- 
melickiej. Mada byłby strzelał do kura 
tora Gadomskiego, lecz na szczęście 
przeszkodził mu wywiadowca Tendai. 
Ustalono, że osk. lIwańczuk wręczył 
Madzie owe nabite pistolety i granaty 
i kazał mu oczekiwać na pl. Halick'n 
pewnego osobnika, który wskaże „oso- 
bę”, a Mada ma na nią wykonać za. 
mach. Oskarżony Medwid posiadał i 
przechowywał w mieszkaniu wspólnein 
z Iwańczukiem przy ul. Heninga 8, pół 
kg materjału wybuchowego (ekrazyt 
mieszany z nitrogliceryną) zdolnego do 
niszczenia większych obiektów budo- 
wlanych. 

Z rozprawy poprzedniej wyszły jnż 
na jaw szczegóły, że zbiórka zama- 
chowców odbyła się w mieszkaniu przy 
ul. Gliniańskiej 10 u Twańczuka. Kamie- 
nica ta posiada dwa wejścia, bo rów- 
nież od ul. Łyczakowskiej. W tem mie- 
szkaniu Iwańczuk kazał Madzie prze- 
brać się wręczył mu pistolety, granaty 
i naboje i wprost z ul. Gliniańskiej Ma- 
da udał się na pl. Halicki, gdzie skontak 
tował się z tym osobnikiem, który na- 
stępnie wskazał Madzie osobę p. Kura- 


tora. 


Fabryka opon i dętek samo- 
chodowych, lotniczych i rowe- 
rowych 
ma zaszczyt zawiadomić 
P. P. AUTOMOBILISTÓW 


że powierzyła przedstawicielstwo 
swych gi” 
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p. LESZKOWI PIASECKIEMU 


WE LWOWIE, ul. Akademicka 23 m, 5. Tel. 58-70 
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Rosja wyda historie wojny Światowe 


rosyjski sztab generalny obejmować bz: 
dzie: operacje galicyjskie wiosną 1915 r., 
operację święciańską, cofanie się wojsk 
rosyjskich z Polski w czerwcu i sierp- 
niu 1915, operację Iwowską, operacie 
częstochowsko - krakowską, walki nad 
Dniestrem i Prutem w maju—sierpn'u 
1915 i biokadę Przemyśla. 

„Historja wojny Światowej” w oświet- 
leniu rosyjskiem wyjdzie w dwunastu 
tomach. Opisane w niej będą równi>ż 
walki w roku 1916, m. in. i przełamane 
frontu galicyjskiego przez generała Bra- 
siłowa, operacje pod Baranowiczam:, 
operacje wojsk rosyjskich na froncie ru- 
PAK H obrona dostępu do Piotrogro- 

duit d. 


Z inicjatywy komisarza dla spraw 
wojskowych Woroszyłowa, sztab armi! 
czerwonej rozpoczął przygotowania G9 
wydania dokumentów wojny światowet. 
Dla opracowania archiwalnych doki- 
mentów zyskaani zostali wybitni znawcy 
wojskowi. W przygotowywanej publ- 
kacji opisane będą: operacja wSschodnio- 
pruska, wkroczenie wojsk rosylskich do 
Galicji, cperacja warszawska, operacja 
łódzka. Dokumenty odnoszące się dv 
tych fragmentów wojny Światowei z”- 
stały już opracowane i przygotowane dr 
druku. 

Obecnie przygotowywany jest mi- 
terjał odnoszący się do roku 1915. „Hi- 
storja wojny Światowej* wydana przez 


Iłeregujące badania elektryczne w lipnie Asea 


kundy. W dziale krótkich spięć laborator* 
jum istnieja generator, zdolny do pro- 
dukcji prądu przeszło sześć razy większej, 
niż wszystkie inne większe elektrownie 
szwedzkie razem, 

Towarzystw» ASEA, którego specjal. 
nością jest elektryfikacja Enij kolejowych, 
eksportuje do wszystkich części Świata 
różnego rodzaju motory, transformatory 
i ganeratry, 


Członkowie Szwedzki:go Towarzystwa 
Inżynierów Elsktryków zwiedzili ostatnio 
laboratorjum znanego towarzystwa elek. 
trycznzgo ASFA, Laboratorjum to posiada 
najnowsze urządzenia techniczne w dzie- 
dzinie wys>kich napięć, a jeden z trans- 
formatorów, znajdujących się w miem, 
może w yprodukować 1 miljon wolt, Znaj- 
dujs się tam również generator świetlny, 
który może dać napięcie 2 milj, wolt w 
czasie mniejszym niż jedna miljonowa Se- 


Stary budynek obserwatorium nekten zebrań 


studenckich 


sc3 zzbrań i festiwalów studenckich Uni- 
wersytetu Stackholmskiego. 

Budynek obsarwatorjum został staran. 
nie »drestaurowany, Okrągła sala gmachu, 
w której składano dawniej instrumenty 
astronamiczne, pozostała utrzymana w 
charakterze 18 wieku i stanowi obecnie 
salę dczytową Instytutu Geograficznego, 


Piękny gmach obserwatorjum stock- 
holmskiego, liczący przeszło 200 lat i sta- 
nowiący cenny zabytek historyczny, 9d- 
dany został ostatnio ponownie do użytku. 
Część budynku oddana została na siedzibę 
Szwedzkiego Towarzystwa Geograficznego, 
a druga część, zawierająca piękny skle- 
piony hall, przeznacz»na zostałą na miej- 
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W związku z tym procesem przypo- 
minamy, że w lecie 1933 OUN prowa- 
dziła akcję antyszkolną na terenie trzech 
Województw nołudnilowo =- wschodnich 
Niszczono godła państwowe, portrety 
dostojników państwowych, teroryzowa- 
no nauczycieli, rozrzucańo w bardzo 
dużych ilościach odezwy nawołujące do 
bojkotu szkół polskich. 

Na tle tej zbrodniczej działalnośc.. 
OUN przystąpiła do wykonania zama- 
chu na kuratora okręgu szkolnego p. 
Gadomskiego W drodze, jaką odbył 
Kurator Gadomski z kawiarni do swegn 
mieszkania w Kuratorjum, miał być wy- 
konany zamach przez Madę, który otrzy 
mał od Iwańczuka polecenie, by w od- 
ludnem miejscu strzelił do wskazanej mu 
osoby, mierząc z bliska w tył głowy. 
Ponieważ liczono się z możliwością za 
machu na p. kuratora, zarządzono spe- 
cjalną ochronę | władze bezpieczeństwa 
wydały polecenie by stale dwóch wywia 
dowców towarzyszyło p. Kuratorowi. 

Dzięki tej czujności, wykonanie za- 
machu było utrudnione. 


Wywiadowcy idaą za p. Kuratorer; 
w krytycznym dniu zauważyli, że p 
kurator obserwowany jest przez p» 
dejrzane osoby. Jeden z wywiadowców 
spostrzegł, że schwytany później Mada 
sięga co chwila ręką do kieszeni, inny 
zaś osobnik zdąża za Madą. Wywiado- 
wca Tendaj wyciągnął wobec tego w 
pewnej chwili gotowy do strzału pisto. 
let zdając sobie sprawę z niebezpieczeń- 
stwa. Była to chwila, gdy p. Kurator 
wchodził już dg bramy Kuratorium. 

Osobnicy podejrzani minęli bramę, 
Wówczas wywiadowca Tendaj zdołał 
wylegitymować jednego z podejrzanych, 
który strzelił do wywiadowcy, zranił go 
i zbiegł. Strzelającym był osk. Mada. 

Rozpoczęło się śledztwo i przyniosło 
rozytywne wyniki. Mada podał cały 
szereg szczegółów, które przyczyniły się 
do aresztowania całej piątki i określenia 
eon każdego z oskarżonych. Szczegóły 
będą ujawnione na rozprawie. 

Rozprawie z udziałem przysieęegłytă 
przewodniczyć będzie sędzia p. Dwo: 
rzak, jako wotanci zasiadają s. o. pp.: 
Laskowski i Kapecki. Oskarżać będzie 
wiceprokurator dr. Prachtel-Morawiań- 
ski. Rozprawa odbywać się będzie przez 
3 do 4 dni. 


—_)— 
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Śledztwo w sprawie morderstwa 
Ś. p. Min. Plerackiego 


WARSZAWA, 20. 6. (tel. wł. — G.). 
Na temat śledztwa w sprawie mordercy 
Śp. Min. Pierackiego tut. prasa donosi, 
że jest ono prowadzone przy udziale 
najwybitniejszych przedstawicieli proku- 
ratury, sądu, oraz policji śledczej i służ- 
by bezpieczeństwa. W wyniku śledztwa 
prawdopodobnie już w krótkim czasie 
można spodziewać się ujęcia sprawcy 
skrytobójczego mordu. Niemal codzien- 
nie powstają y Warszawie coraz to no- 


| we plotki na temat sprawców zabójstwa 
żadne z nich jednak nie odpowiadają 
prawdzie. 

Niezwłocznie po ukończeniu śledztwa 
wyniki mają być podane do wiadomości 
publicznej. Stan zdrowia posterunkowe- 
go Obremskiego, którego morderca śp. 
min. Pierackiego ranił w czasie pościgu, 
nie budzi obaw. W naibliższym czasie 
policjant opuści już szpital. 


Żyd tułacz dezerter 


WARSZAWA 29. 6. (tel. wł. G) Dziś 
przed sądem okręgowym toczył się j:- 
den z licznych procesów tego rodzaju 
przeciwko młodemu żydowi o dezer- 
cię. 25-letni Korp Symcha Wulf przez 
5 lat ukrywa! się zagranicą przed obn- 
wiązkiem odbycia służby wojskowej. 
Odbył on wędrówkę po Czechosłowa- 
cji, Austrji, Belgji, Francji, stamtąd wy- 
wędrował do bolszewji, gdzie w kolo- 


nii żydowskiej Birobidżanie przez dłuż: 
Szy czas poznawał rozkosze  Ssowiec« 
kiego życia. 

Widocznie, że nie odpowiadały my 
one, gdyż w nielegalny sposób prze- 
kroczył granicę poniżej Stołpców i wró 
cit do Polski. Na dzisiejszej rozprawie 
skazany on został na jeden rok więzi:- 
nia. . 


Czternastoletni chłopak 


I dwuletnia 


CHICAGO, 20. 6. (PAT). Chłopięc 14- 
letni zóstał skazany na 10 lat więzienia 
za porwanie 2-letniej dziewczynki, którą 


znaleziono w stanie na pół martwym na | 


dziewczynka 


| strychu pewnego sklepu z lodem. Dziewe 
czynka przewieziona do szpitala wkrót- 
| ce tam zmarła. 


-M 


Trzy tygodnie ięgliraów w Paryż 


Zjednoczone francuskie organizacje tu. 
rystyczne i propagandowa urządzają w Pa- 
ryżu w okrasie od 16 czerwca do 7 lipca 
rb, trzy wielkie festivale, które odbędą się 
z ogromnym nakładem kosztów i bogatym 
programem, Spodziewany jest na tə dni 
duzy napływ przyjezdnych nietylko z pro. 
winceji, ale i z zagranicy. Aby ściągnąć tu- 
rystów zagranicznych, zarządzono obniżkę 


| ceny biletów wszystkich klas od granicy 
do Paryża o 50 proo., wystarano się o 10 
procentową zniżkę w "hotelach 1 rostaura. 
cjach, 10 do 20 proc, zniżki w teatrach 
1 music hallach, 

Program »bejmuje pozatem cały szerzg 
zawodów sportowych, jak wyścigi konne, 
wiosłówka, pływania, lekka atletyka, 
boks, polo, football, tennis etc, etc. 


W sprawie emigracji 


do Stanów Zjednoczonych A. ` | 


Syndykat Emigracyjny informuje, 
generalny konsulat amerykański w Ti 
sząwia w dalszym ciągu wymaga »d emi- 
grantów, ubiegających się o wizę wjazdo- 
wą, przedstawienia dokumentów gwaran- 
cyjnych, stwierdzających stan majątkowy 
osób wzywających, 

W żwiązku z tem emigranci do Sta- 
nów Zjedn, A, P, powinni bezwarunkowo 
niezwłocznie skomunikować się ze swoimi 
krewnymi w celu nadesłania wymaganych 
owarancyj wprost do konsniatu amery- 
kańskiegc lub też na ręce emigrantów. 

Posiadacze kart wstępu z konsulatu 
amerykańskiago, którzy mają wiadomość, 
że gwarancje te nie zostały jeszcze z Ame- 


| ryki wysłane, nie powinni przyjeżdżać do 
! Warszawy na cznaczony w karcie wstępu 
termin, lecz wysłać pocztą podanie dc 
konsulatu z prośbą o nadesłania nowej 
karty wstępu, gdyż sprawa ich wyjazdu 
nie będzie rozpatrywana przez konsuleł, 
Gwarancje, wyrobione w roku ubiegłym 
są już przedawnione. 


zh 


Odroczony lot strrtosferyczny 


BRUKSELA, 20. 6. (PAT). Lot prof. 
Cosynsa do stratositery z powodu lek- 
kiego uszkodzenia balonu został odłoż0e 
ny. Wzlot nastąpi prawdorodobnie do- 
piero z początkiem lipca. 
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„rrzyjęmności” przechadzki po plantich 


Kraków, 21 czerwca. 

Trzeba się uzbroić w dużą cierpli- 

wość, aby móc przejść spokojnie przez 

planty. Ledwie się ujdzie kilka kroków, 

a tu za przechodniem biegnie młodzie- 
niec z notesem i ołówkiem. 


— Proszę o nazwisko i adres — mó- 
wi, trzymając, jak policjant, ołówek przy 
notesie. 

— (Cóż u licha, — myśli sobie Bogu 
ducha winien spokojny obywatel. — Czy 
to jaki „tajniak”, czy co? 

Uprzejmie uśmiechnięty młodzian wy- 
jaśnia, że dokonał zdjęcia i chce dorę- 
czyć fotografię do domu. 


Zaledwie ujdziesz kilkanaście kro- 
ków, znowu „pstryk“; tym razem jednak 
nie żądają personalij, lecz wręczają kar- 
teczkę, z którei można się dowiedzieć, 
gdzie i za ile można wykupić swoją „po- 
dobiznę*. Mając już kieszeń naładowaną 
takiemi karteczkami, dalszym natarczy* 
wym fotografom daje się znak głową lub 
ręką, aby się niepotrzebnie nie „fatygo- 
wali”, 

Drugą plagą plant jest żebractwo. 
Ledwo człowiek usiądzie na ławce i za- 
ziębi sie w lekturze gazetki, opisującej 
sensacyjny proces morderców Śp. Garn- 
carzówny (teraz wszyscy się tem inte- 
resują), zaraz zaczyna się korowód że- 
braków. Stałym „bywalcem“ na para 
tach jest popularny karzeł, „Michaś“, © 
twarzy nalanej, zawsze błogo uśmiech- 
nietej. Ten przynajmniej jest zabawny: 
gra na bębnie, od którego sam niewiele 
jest większy, klepie siedzących na ław= 
kach po ramieniu, podaje rękę, ba, nawet 
robi „pa”. (Ho! ho! jaki spryciarz, zaw- 
sze coś umie wyłudzić). 


Wspomnieć musimy jeszcze o jednej 
bladze naszych rięknych, ukochanych 


krakowskich. Wykrzykują oni nazwy 


Kraków, 21 czerwca. 
Strajk kelnerów, który wybuchł w 
piątek, trwa dalej. Przyczyną strajku jest 
zatarg między związkiem zawodowym 
kelnerów, a stow. restauratorów o to, 
czy procent kelnerski (10%) ma być 
wliczany od cen za napoje i potrawy, 
jak tego żądają kelnerzy, czy też ma być 
osobno doliczany do rachunków, jak to 
zarządziło Ministerstwo Komunikacji w 
odniesieniu do restauracyj dworcowych, 
Właściciele restauracyj dworcowych za- 
stosowali się do zarządzenia Min., co 
Związek Zawod. Kelnerów uznał za na- 
ruszenie umowy zbiorowej, zawartej 
między właścicielami restauracyj a kel- 
nerami. 
Kelnerzy w fnnych restauracjach kra- 


Lwów, 21 czerwca, 


We wtorek odbył się doroczny popis 
kursów dramatycznych uczenic Lwow- 
skiego Konserwatorjium Muzycznego, 
klasy prof. Wandy Siemaszkowej. Wy- 
nik tego konkursu świadczy, Że znako- 
mita artystka, również i na polu peda- 
gogiki odnosi świetne sukcesy. 
Uwzględniając zupełnie zrozumiałą trs- 
mę uczenie, pierwszy raz występujących 


Z BRUKU LWOWSKIEGO ` +P 


Samobójstwo profesora gimn. 


(t) W dniu wczorajszym około godz. | drzwi w swem mieszkaniu przy ul. Kur 
3-ciej popołudniu 48-letni profesor gim-q kowej 44. Powodem rozpaczliwego kro- 
nazjalny Jan Baran skorzystawszy z| ku był rozstrój nerwowy spowodowany 
rieobecności domowników powiesił się| długotrwałą chorobą. 
na sznurze umocowanńym na futrynie 


Złodziej zastrzelony w ucieczce 


(t) Pow. kom. P.P. we Lwowie do: | złodzieje na wezwanie posterunkowego 
niesiono z Rawy Ruskiej, że na stacii | nie zatrzymali się, ten strzelił za nimi 
kolejowej w Ławrowie posterunkowy | z rewołweru służbowego, raniąc Śmier- 
dyżurny spłoszył szajkę tzw. „szczu- | telnie jednego z: uciekających. Nazwi- 
rów kolejowych" kręcących się w po- | ska zabitego narazie nie ustalono, do- 
bliżu pociągu towarowego. Ponieważ I chodzenia w toku. 


Pogotowie Ratunkowe ostrzega 


(t) Sekretarz Pozotowia Ratunkowe | 
go zawiadomił Wydział śl. P P., że od 
pewnego czasu kilka elegancko ubra- 
nych kobiet nachodzi najrozmaitsze 
instytucje, urzędy, przedsiębiorstwa itp. 
| przy pomocy bloczków z kna 1 AB e | 


ZDERZENIE FURMANKI Z AUTOBU- 


pieczątką Pogotowia zbiera datki rzo- 
komo na tę zasłużoną placówkę. „„Kwe- 
starki* są zwykłemi oszustkami, które 
w razie ich zjawienia.się należy oddać 
w ręce policji. 


Jaika AMG BLO groźny pożar ogleń 


SEM wskutek mat objął i sąsiednie 
(+) Na autobus LW 91526 kierowany | zabudowania, które spłonęły doszczęt- 
przez szofera Antoniego Horaczke z nie. Straty bardzo duże. Jak wykazały 


wstępne dochodzenia ogień podłożył ie 
den z sąsiadów Bachmady z zemsty 0- 
sobistej. | 


BOGATY.. ŻEBRAK * “` 


(t) Wczoraj na pl. Krakowskim za 
natrętne żebractwo aresztowano nieja- 
kiego Michała Dankowa. W czasłe oso- 
bistej rewizji znaleziono przy żebraku 
180 zł i kilka złotych dolarówek, ukry” 
tych w szerokim pasie. Darkowa 053- 
dzono w aresztach policyjnych: 


OKRADZENIE KAPLICY 
Ww CZĘRWONOGRODZIE 


(t) Wczoraj niewyśledzeni dotyci!- 
czas złodzieje dostali się do kaplicy 
rz. - kat, w Czerwonogrodzie i skradli 
jeden kielich metalowy pozłacany, ic- 
dna kustodije poztacaną i 1 puszkę meta- 
lową pozłacaną. Zawiadomiona oO świę: 
tokradztwie policja wszczęła energicz- 
ne poszukiwania za sprawcami 


Winnik najechała na ul. Łyczakowskiej 
furmanka powożona przez Mikołaja Pa- 
zure. zam. w Jazdrowicach (pow. Prze- 
rnyślary). Wskutek zderzenia w auto- 
busie wypadło kilka szyb, których od- 
łamki poraniły pasażerów. Woźnica wy 
szedł z wypadku bez szwanku. 


KREWKI SASIAD 


(t) Michał „Karpiniec zam. przy ul. 
B. Pełtewnej 1. napadł wczoraj na swe- 
go sasiada Romana Lubińskiego i jego 
żonę Magdalenę na korytarzu. Po krót- 
kiej sprzeczce pobił oboje drągiem że- 
laznym, raniąc lekko Lubińskiego, a za 
dając ciężkie uszkodzenie głowy Łubiń- 
skiej. Ranna karetka Pogotowia prze- 
wiozła do szpitala a krewkiego Karpiń-. 
ca aresztowano. 


„CZERWONY KOGUT“ 


G) We wsi, Podhorodyszcze pod 
Bóbrką wybuchł wczoraj rano w domu 
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sprzedawanych przez siebie czasopism 
tak głośno, ż5 przechodniom uszy puch- 
ną. 

Podobno kolportaż uliczny w Krako- 


plant, jaką są kolporterzy brukowców -wie jest zabroniony... 


$trajk kelnerów w Krakowie 


kowskich ha znak solidarności z kelne- 
rami, pracującymi w restauracjach 
dworcowych, przyłączyil się do strajku. 
Strajk-obiął także między innemi restau- 
rację Noworolskiego i „Feniks“. 
Kelnerzy stosują tzw. „strajk włoski” 
polegający na tem, że przebywają w lo- 
kalach restauracyjnych, lecz nie pracu- 
ją. W poniedziałek odbyło się zebranie 
Sekcji Kuchmistrzów Z. Z. Z. i Związku 
Kelnerów. Uchwalono rezolucję, w któ- 
rej kuchmistrze oświadczają, że solida- 
ryzują Się z kelnerami i postanawiają 
tylko wspólnie z nimi zawrzeć umowę 
zbiorową z właścicielami restauracyj. — 
Jak słychać, kuchmistrze mają w naj- 
bliższych dniach przystąpić do strajku. 


Popis kursów dramatycznych 
Wandy Siemaszkowej 


publicznie, przyznać trzeba, że popis 
stał na niespodziewanie wysokim p^- 
ziomie artystycznym. 

Bogaty program wypełniły recytacje 
poezyj Mickiewicza, Słowackiego, Ky 
nopnickiej Asnyka, Staffa, Tetmajera, 
Kasprowicza, oraz odegranie wyjątków 
z R. ADA iz „Giocondy* d Annun- 
zia. 

Wśród r kari wybiła się na 
pierwszy plan p. Zofja Nowakówna, któ- 
ra niestety wzieła bardzo skromny udział 
w  popisie, deklamując tylko „Mon 
pieśń wieczorną“ Kasprowicza, przecud- 
ny poemat, lecz bardzo trudny do recy- 
tacji. Te trudności p. Nowakówna poko- 
nała doskonale. jak rutynowana artyst: 
ka, wkiadając w recytację wiele uczu- 
cia, a co najważniejsze, odczucia į zro- 
zumienia poety.  Unikała  starann:e 
sztucznego patosu, a nienaganną dykcią 
potrafiła oddać caiy urok poezji. 


Bardzo ciekawie zapowiada się jako 


artystka dramatyczna p. Auerbachówna,. 


która w roli „Balladyny“ miała dość si!- 
ne momenty dramatyczne, p. Krzywiec- 
ka, całkiem pewnie już czująca się na 
scenie (Gioconda), obdarzona miłym | 
dźwięcznym głosem, (bardzo ładnie i z 
sentymentem deklamowała „Anioł Paj- 
ski“ Tetmaiera), p. Krohnówna, lepsza 
ww roli matki Balladyny, niż w recytacji 
innych poezyj, Oraz p. p. Krasnowiecka 
i Ciechanowiczówna, 
Po popisie uczenice obdarzono kwia- 
tami, a licznie zebrane mamy i ciocie 
roniły łzy radości, ciesząc się tem 
pierwszem powodzeniem przyszłych 
liry scenicznych. 
Bai A | L KE (Ł) 


GIEŁDA 


Waluty 


Kraków, 16 czerwca. 

W dniu wczorajszym na krakow- 
skim rynku pieniężnym płacono za do- 
lara 5.26—5.28, B. P. 5.26, marka niem. 
192, korona czeska 21.85—22, B. P. 21.62 


| szyling austr. 99, B. P. 97.50, funt ang 
26.65—26.80, B. P. 26.58. 


Gielda zbożowa 


Kraków, 5 czerwca. 


Kursa ustalone na polsfawie cen or 
entacyjnych, 


od do 

Pszenica dworska czerw, 

stand, 22.— 22.50 
Pszenica dworska biała 

stand, 2150 210 
Pszenica targowa stand. 20.75 2125 
Żyto dworskie stand, 15." 1325 
Żyto targow stand, 1450 15— 
Owies dworski stand, 17 — 14.25 
Owies targowy stand 1650 17.00 
Jęczmiań dworski 15.— 16.50 
Jęczmień targowy 1450 15— 
Łubin żółty do siewu 10,50 11.— 
Łubin mebieski do siawu 850 9— 
Groch Wiktorja poznań. 31— 38,— 
Groch zwykły jadalny <9— 31— 
Groch polny pastewny 22— 24 — 
Groch peluszka 1$,— 19. 
Groch polny də siewu 26.—. 28.— 
Fasola biała cukr. Jasiek 46.— 50.— 
Fasola biala 4 28.— 30— 
Fasola klookowa rt! ! xR— 30, — 
Fasola długa KAŻ 28— 28 — 
Fasola mieszana kolorowa 20.— 21,00 
Fasola Wachtel 22.—— 23,00 
Bobik pastewny 1350 14,50 
Wyka ciemna 15,00 16.00 
Wyka szara , 13,50 14.50 
Łubin żółty 9.50 10.— 
Łubin niebieski 8.— 850 
Siano słodkie 750 8,— 
Siano średnie 6— 650 
Siano kwaśne 5— 5,50 
Koniczyna pastzwna 8— 9— 
Słoma długa 3.0. 300 
Mierzwa luzem ZAO ij 
Misrzwa grasowana 320, 8,00 
Mak nisbieski z work, 57 — 59,— 
Kminek kram, czyszczony 150.— 160.11 
Ziemniaki stołowe 5— 550 
Mąka grysik pszenny 41—  42— 
Mąka grysikowa 0-25 38,— 38,50 
Mąka 60% poznań, 0-60 38 — 34.— 
Mąka żytnia okr, Krak, 55 26— 26.50 
Mąka żytnia 1 gat. 0-65 pr: 25— 25,50 
Mąka żytnia 55% 11 sitkowa' 17: — 17.50 
Mąka razowa 19,50 20.— 
Mąka po 65 % sitkowa 13.— 13,50 
Mąka żytnia 1 gat, 0-65 pr, 26,50 27,50 
Graham pszenny 28.— 28,50 
Otręby żytnie 10.— 10.25 
Otręby pszenne 10.25 10.50 
Mąka czerwona z wor. 13,— 13,50 
Pęcak chłopski bez work, 21 22— 
Pecak fabr, z work, « 23— 24— 
Siskanka jęczm. fabr, 23,50 24 — 
Kasza chłopska 34 — 36.— 
„Kasza tatarozana caia 45>— 47. 
Kasza łamana 43— 450 

Ceny orjentacyjne  wypośrodkowane 


przez Komisję! notławań na padstawię 

nieoficjalnych transakcji oraz podaży i 

popytu, 

Tendzncja: spokojna, ddwozy średnie, 
i —— 


|||". 


Otyłość 


osłabia zerce... 


Serca otylych, obłożyne tłuszczem pra. 
cują z wysiłkiem, wyczarpują się i wcze 
śniej vbdmawiają posłuszzństwa. 

Zioła Magistra Wolskiego  „,Degryea", 
Kaj) 5a jod organiczny, znajdujący 
się w morskiej roślinie Yahanga, który 
wprowadzony do organizmu pobudza gru 
czoł tarczowy do należytej pracy, powa” 
dując spalanie nadmiernego tłuszczu, Sto. 
sują się przeciwko otyłości i nie wyma" 
eają specjalnej djsty, 

Zioła ze znak. ochr, , Degrosa" do ną 
bycia w aptekach i drogerjach. 

Wytwórnia Magister E, Wolski, War 
mawa, Złota 14 m. 1. R, 


Posiedzenie lwowskiej i Handlowo-Przemyslowei 


Lwów. 21 czerwca. 

(0. Onegdaj odbyło się jedno z ostat- 
nich w bieżącej kadencii plenarnych po- 
siedzeń lwowskiej Izby Handlowo - 
Przemysłowej. Na wstępie prez. Szar- 
ski złożył hołd prochom Śp. min. Pie- 
rackiego, przerywając posiedzenie na 
15 minut. Po rrzerwie prez. Szarski 
poświęcił wspomnienie pośmietrne bb. 
dr. Mundowi. 

Z kolei prez. Szarski złożył óbszer- 
ne sprawozdanie o obecnem położen u 
gospodarczem. Ze względu na wagę 
tego sprawozdania omówimy ie osobno. 


W czasie dyskusji, jaka się po spra- 
WMC” rozwinęła zabierali głos: r. 
| Maksymowicz na temat obciążenia po- 
| datkowego hoteli, r. dr. Rottenstręich. a 
reformie i autonomii Izb H. P., r. Suli 
mirski, o fatalnvcii stosunkach ustawy 
scaleniowej. r. Rozumiłowski o prakty: 
kach padatkowych. 

"| koniec zebrania dyr. 

| ESY SDrANEC z 


dr. Jasińs 
rrac przygotowaw. 
czych NIV kampanii Targów Wschod. 
nich, Fo kilku wolnych wnioskach ze. 
branie zakończono 
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CZERWCA 
Wach. sł. 3 g. 14 m. 
Zaek. sł. 19g, 36 m. 


SEE] 
Odjazd pociągów z Krakowa 


Do Warszawy przez Częstochowę: 0,45 
(kursuje od 15 maja d» 6 października). 
7.15 (p), 1158, 15,15, (kursuje od 14 sierp" 
nia do 20 sierpnia), 1720 (p), 23,00. 

Do Warszawy przez Kielce, Radom, 
Dęblin: 22,15, 

Do Katowic: 5,10, 6.01, 6,50, 7.31 (Lux- 
Torpeda kursuje wtorki, środy, czwartki 
piątki i soboty), 10,45, 11,22 (r), 12,29 
(Lux-Torpeda kursuje wtorki, środy, 
czwartki, piątki), 13,20 (kursujże od 17 
czerwca do 2 września codziennie), 14.25, 
17,12 (p), 10,25 (kursuje codziennie z wy- 
jątkiem 25, 26 grudnia i 21 i 22 kwietnia) 
21,30 (p), 21. 36, 22,27 (Lux-Torpeda kur- 
suj3 tylko w niedzielę). 

Wiedeń—Praga: 11.22 (p), 2100 (pl 
5.10, 7,40, 14.25. ik 

* Gdynia: 17.12 (p), 21,30 (p), 

' Zebrzydowice: 11,22 (p) 14.25, 21,30 (p) 
Poznań; 6.01 10.45, 17,12 (p), 21.30 (p). 
Berlin: 11,22 (p), 21.30 (p), 6,10, 10,45. 

17,12, 21.36, 

Cieszyn: 17.45. 

Chrzanów: 5.10 (Kursuje od 31 maja 
do 2 października), 7,40, 11,22 (p), 14,25, 
17.42, 21.30, 21,36. 

„ Dziedzice: 5.10 (kursuje od 31 maja d» 
2 paździenika) 7,40, 11.22 (p), 14.25, 
17,42, 21,30, 21,36. 


Czwartek 
Alojzego 
(Piątek Paulina) 


=~ 


od 15 maja do 6 października), 7,25 (kur- 
suje od 15 maja do 6 października), 8,5% 
(kursuje w niadzielę Lux-Torpeda), 9.15, 
13.52 (p), (kursuje od 15 maja do 6 paź- 
dziernika), 14.35 (kursujs od 13 sierpnia 
do 19 sierpnia). 14,48 (kursuje w soboty 
Lux-Tor eda), 15.21 (kursuje wd 15 maja 
do 6 października) 18,15 23.05 (%ursuje od 
15 maja do 6 października), R 


w 


—-(r—= 


NQCNE DYŻURY LEKARZY: Dr, Dal. 
let Zofja Sarego 4. tel. 105-20. Dr Kaczyń. 
ski Henryk Topolowa 42 Dr, Kłaczek Sta- 
nisław Szlak 20, Dr, Mester Wrzesińska 
8. tel, 158.93, 


NOCNE DYŻURY APTEK W KRAKO. 
WIE: Apteka pod Złotą Głową Rynek 13. 
Apteka pod Trzema Koronami Retoryka 1, 
Aptzka Czternasta Lubicz 7. Aptzka Stra- 
dom.6, Apteka im. Królowej Jadwigi Kar 
melicka 9, W PODGÓRZU: Apteka pod O- 
patrzneścią Brodzińskiego 1, 


REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO 

IM. J. SŁOWACKIEGO 
Czwartek 21, 6: „Szkoła podatników“ 
Piątek 22, 6. popoł. 4,30 „Firma“ wiecz. 
„Firma* Ostatnie pożegnalna występy 
, Modzelewskiej i St, Jaracza, 


za 


REPERTUAR KINOTEATRÓW 


ATLANTIC: „Frankenstain*, 

ADRIA: „Platynowa blondynka". 

APOLLO: „Szalona wdówka". 

PAGATFELA: „Jej ekselancja miłość” 

DCM ŻOŁNIERZA: „Uiubieniec Bogów' 

MUZEUM: „Śpiew, całus, dziewczyna". 

PROMIEŃ: „Wyspa dr. Moreau" i Ro- 
mes $ Julcia“, 

SŁONKO: „Sztabskapitan Gubaniew", 

SZTUKA: „Szpieg Nr 38, 

ŚWIT: „Noc strachu'* 

UCIECHA: .Shańbiona“, 


WANDA: „Flip i Flap i „„zbrodniarz”, 


ZABYTKI — MUZEA — WYSTAWY 
WAWEL 


I Katedra. zwiedzanie 10 — 13 i 14.30 

-— 17. w nizdz. 1 Święta 12 — 13301 14.59 
OR Groby król. 20 gr. Skarbləc 20 gr. 
Wieża Zygm, 10 gr, Wycieczki ft rosłych 
Groby król. Skarbiec i Wieża Zygm. — 
razem 1 zł. od osoby, 

Zamek Królewski (komnaty królaw- 
skle), Zwiedzania Zamku Królewskiego 
wstrzymana aż do odwołania, 


III. Smecza Jama codziennie 9 — 16 w 
— 17. wstęp: Groby królewskie | zl, Skar. 
biec i zł. Wieża Zygm. 25 gr. wycieczki 
niedz. i święta 9 — 14, wstęp 50 gr. 

IV Rctunda Św, Fóliksa i Adaakta, Ka- 
tedra Romańska św. Gerona wstęp 20 gr. 


Ly p=Q— 


Żywiec: 17.42, ię 10" 
: Lwów: 11.20 (p), 11.25, 10.00 (p), 0.15, 
9.05 (p). 

Zakopane 0,05 (kursuje od 6 raździer. 
pika do 15 grudnia), 0,45 (kursuje od 15 
maja do 7 października), 340 (kursuja 


„KURJER" z 


dnia 22 czerwca 1934 


Harakiri w Krakowie 


Kraków, 21 czerwca. 


We wtorek, o godz. 1.30 koło kościoła 
św. Florjana, u zbiegu ul. Warszawskiej 
i pl..Matejki, rozciął sobie brzuch no- 
życzkami Bartosik Piotr, robotnik, lat 54, 
pochodący z Górki Narodowej. Doko- 
ła ciężko rannego zebrała się grupa lu- 
A an 


Wieża Marjacka codziennie 10 — 14. 
Wstęp 50 gr. dla wycieczek 25 gr, 
MUZEUM NARODOWE 
I, Wystawa kobierców mahomotańskich 
ceramiki azjatyckiej i europejskiej, Ry- 
nək Główny Sukiennice. Codziennie 10— 
14. Wstęp 1 zł. 
TI, Oddział im, Emaryki hr. Hntton 
Czapskiego Wolska 10. —> Środy, Niedzielę 
i Święta 10 = 14, Wstęp izł. — Numiz- 
matyka, grafika, broń i przemysł arty- 
styczny. 
IM, Dəm i Muzaum im .J „Matajki 
ulica Florjańska 41, Codziennie 10 — 14, 
Wstęp 1 zł. Zbiory Jana Matejki i arty- 
styczna po nim spuścizna, 
IV Oddział im, Feliksa Jasieńskiego ul. 
Szczepańska 11 I p, Wystawy sztuki pol- 
skiej, japońskiaj, dywany, sprzęty z róż- 
nych epok itd. O otwarciu poszczególnych 
wystaw uwiadamia się osobnemi ogłssze- 
niami, 
V, Oddział im Erazma Borącza Kar- 
melicka, 51. Środy. Niedziele i Święta 10 
— 14. Wstep” f zł, — Kilimy polskie 
wschodni dywany, broń, sprzęty, malar- 
stwo XIX wieku. 
MUZEUM XX. CZARTORYSKICH 


VI. Wieża Ratuszowa Rynek GI, — Za 
bytki rzeźby polskiej w oryginałach ka: 
miennych i odlewach gipsowych. Od. 
dzia: otwarty w niśdzielę j w Święta od 
ul, Pijarska 6/15. Zwizdzanie grupami pot) 
kierunkiem funkcjonarjuszy Muzeum we 
wtorki i piątki punktualnie o godz. 10, 11. 
12 Wycieczki i Szkoły tylko zn uprzed: 
niem — conajmniej na 24 godzin — zgł»= 
sezniem w Zarządzie za wyjątkiem wtor- 
ków i piętków do.14, oraz sobót do 11 g3- 
dziny, 

MUZEUM ETNOGRAFICZNE (na Wawelu) 
codziennie 9—13, wstęp 50 gr. młodzióż 20 
gr. wycieczki szkolne 10 gr. od osoby, 

MUZEUM PRZEMYSŁOWE (Smcleńsk ży 
otwarte w niedzielę i Święta od godz, 10. 
do 13-ej, dla wycieczek i osćb zamijace- 
wych także i w dnie powszednie od godz, 
10 do 14, Wstęp 50 gr. VII Barbakan za. 
hytek sztuki fortyfikacyjnej, po!>v.nv na 
p.aracjach w pobliżu pramy Florjuiskiej 
Ctuerty od 10 do 14. Wstęp 50 ar. 


Z Domu Artystów (Pl, Św. Ducha 5) 
Odbywa się wystawa litografij legjono- 
nych Fr, Jaźwieckiego, oraz wystawa ^. 
brazćw, przeznaczonych na zasilenia fun- 
duszu budowy własnego Domu Artystów 
Plastyków, Wstęp w>lny. 


Z PAŁACU SZTUKI (plao PREgRÓWEI 
4). Obscnie Otwarty jest og*nopoiski 
„Salon 1034". gromadzący .najlapsze dzia- 
ła współczesməgo malarstwa  Polskiey 
Wystawę zwiedzać można codziennie od 
godz, 10 do 16, Wstęp 1 zł, 


KRONIKA KULTURALNA 


Z TEATRU MIEJEKIEGO IM J. BLO- 
WACKIEGO, Dzisiaj w czwartek przedsta. 
wienie aktualnej komedii L, Varnsull'a 
„Szkoła podatników", w które! autor ni. 
zwykle dowcipnia przedstawia walke »byu 
watela francuskiego z urzędami podatko- 
wemi, 'W komedjł tej, cłeszące] się wy- 
jątkowem powodzeniem w Paryżu I War. 
szawie, która na naszej scenie ukaża sie 
w opracowaniu scenicznem reż, J, Kar. 
bowskiego, w oprawie dakoracyjnej prof, 
K. Frycza, w rolach głównych wystapią 
pp. Ankwicz.Szyjkowska, Kostacka, Rur- 
natowicz, Hierowski,  Konirat, Woźnik, 
Wroński i in 

W piątek popołudniu i wieczorem dwa 
ostatnie przedstawienia „Firmy“ M. He- 
mara, w wykonaniu warszawskiego ze. 
snnłu teatru „Nowa Komsdja* z pp.: M, 
Modzelewską « St, Jaraczem na czele Ce. 
ny miejsc zniżona, 


„WESQCŁE KUMOSZKI Z WINDSQRU" 
opera komiczna-fantastyczna O, Nicolai'a, 
która na premierze osiągnęła wielki suk- 
ces dzięki świetnemu wykonaniu muzycz- 
no-wokalnemu : doskonałej grze artystów, 
powtórzona będzie w niedzielę, dnia 24-go 
hm, popołudniu, po cenach zniżonych. 

Partję sopranową wykona znakomita 
śpiewaczka A. Sari, która ostatnio Świę- 
cita olbrzymie triumfy na wystenach go- 
ścinnych w Czechosłowacji, Wegrzech i 
Jugosławji. 

W poniedziałek dn, 25 bm, występi w 
operza G, Puccini'ego „Cyganaria* ohak 
Ady Sari świetny tenor kryczńy oper wło. 
skich i berlińskiej Herman Simberg w p» 
pisowej partji poety Rudolfa, 


dzi, którym ranny oświadczył, że jest in- 
walidą wojennym i ma odmrożone nogi, 
a czyn swój popełnił z rozpaczy. 
Pogotowie Ratunkowe zabrało ran- 
nego do szpitala. Stan jego jest bardzo 
groźny, gdyż jelita wyszły na wierzch. 
—:0:— 


KOMUNIKATY 
LIKWIDACJA WOJEWÓDZKIEGO 
KOMITETU POMOCY MŁODZIEŻY AKA. 
DEMICKIEJ, W dniu 15 czerwca br, odr 
było się pod przewodnictwem rektora U, J. 
dr, Maziarskizgo, w zastępstwie przewo. 
dniczącego komitatu woj, dra Kwaśniew- 
skiego walne zebranie Komitetu woj. po- 
mocy młodzieży akademickiej, Po przyję 
| ciu sprawozdań walne zebranie wybrało 
Komitet Likwidacyjny z przewodnicząm 
cym woj. dr. Kwaśniewskim na czele, u- 
chwalając przekazać majątek komitetu 
nowopowstałemu Towarzystwu Przyja. 
cićł Młodzieży Akademickiej, którego cen.. 
trala znajduje się w Warszawie, a koło 
lokalne w Krakowie, Towarzystwo P, M, 
A, jest stowarzyszeniem wyższej użytecz- 
nośc: 

ZBIÓRKA  ULICZNA NA KOLONJE 
WAKACYJNE w Kasinie Wielkiej dla u- 
czenic państw, seminarjum naucz. żeńskie 
go w Krakowie w dniu 8 kwietnia br. 
przyniosłe 947 zł, 42 gr. 

ZPIÓRKA NA KOLONJĘ WAKACYJ. 

NĄ W HARBUTOWICACH, przeprowadzo- 
na dnia 24 kwietnia br, przyniosła brutto 
1451 zł, 14 gr, netto '1318 zł. 64 gr. 

POLSKIE TOW. DERMATOLOGICZNE 

(oddział krakowski) urządza we czwartek 
21. bm. o godz, 18,15 w sali wykładowej 
kliniki dermatologicznej U. J, zwyczajne 
posiedzenia naukowe, 
, STOWARZYSZENIE MŁOBYCH MUZY 
KÓW urządza dn, 21 bm, o gadz.:17 „VIII 
Czwartek Młodych Talentów', na którym 
konserwatorjum Tow, Muzycznego przed- 
stawi Wandę Janikównę — fortepjan (kl, 
prof. Martusiewicza), Witolda Kałkę 
skrzypce (kl, prof, Malawskiego), Wstęp 
walny. Garderoba 50. gr. 

WCZCRAJ WE ŚRODĘ odbył się w 
Arakowie zjazd  doświadczalników, któ. 
rego otwarcie nastąpiło w auli U, J. o g. 
10 Zjazd organizowany jest przez wydział 
rolniczy U, J. w Krakowie, 

ZWYCZAJNE WALNE 7iROMADZE. 
NIE TOWARZYSTWA RATUNKOWEGO. 
odbędzie się 26 czerwca br, o godz, 6-cj 
pop. w sali Tow. Lekarskiego, 

WYBÓR  PREZYDJUM ZARZĄDU 
POLSKIEJ Y. M, C. A, Na zebraniu za- 
rządu Ogniska Krakowskiego wybrano 
na rok 1934/35 prezydjum w następują. 
cym składzie: prezes: poseł dr, T, Dybow- 
ski (ponownie) wiceprezesi: dyr, inż, M. 
Seifert (ponownie). Skarbnik: M, Pioru- 
nowski. Sekretarz: dr. St, Śnieszko, 


QFEÓZ POLSKIEJ YMCA, W MSZANIE 
DCŁNEJ. Wpisy na II okres obozu, trwa- 
jacy 9d 19 lipca do 16 Sierpnia br, przyj- 
muje sekr3tarjat YMCA, Krowoderska 8, 
tal, 124-36, codziennie ud godz. 9—22, 


Audycje rad|estacji 
krakowskiej 


Czwartek, dnia 21 czerwca 1834 r, 


' 6.30—7,25 Audycja poranna z Warsza- 
wy. 11,50 Program na dzień bież, 11,57 
Sygnał czasu, hejnał z Wieży Marì 1203 
Transm. z Warszawy, 12,10 Płyty, 13.00— 
13,20 Transmisja z» Warszawy, 13,20 Płyty 
gramofonowe, 14,00—17,00 Transm. z War. 
Bzawy, 17,00 „Skrzynka pocztowa" omó- 
wi inż. St, Broniewski, 1715 — 19,00 
Transmisje z Warszawy i Lwowa, 19,00 
Rozmaitości, komunikaty, 19,10 Program 
na dz, nast, 19.15_—19,55 Transmisja z War 
szawy, 19,55 Lokalne wiadom. sport. 20.00 
Transmisja z Warszawy, 20,02 „10 minut 3 
teatrze" 2012 — 2102 Transmisja z War- 
szawy, 21.02 Wiadom, bież, oraz płyty 
gramofonowe. 2112 — 2305 Transjisj? Z 
Warszawy i Lwowa., 


Z AEE "TREE 
KRONIKA LWOWSKA 


REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH 
TEATR WIELKI 
Czwartek 21. 6. g. 7,80 „Podróż po War- 


szawie,* (Abon 23), 
pr=-"- near e smpenq 
Czwaktokszi Gog Ta aiia Efros“ 
tAbon 26 

Ko "Ca 0 EETA 
| Awa = aweryz" We 
eezarem gra 
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_ Nr. 168 


| ły wodewil „Podróż po Warszawie" w ina 

| scenizacji : reżyserji Leona Schillera, de- 
koracje A, Pronaszki i O, Rexa, Bajecznie 
kolorowe i wesołe widowisko w zawrot- 
nej akcji w 17 pomysłowych obrazach 
niejako wyczarowywuje wesołą „War. 
szawkę* z przed 60 laty, Bola dwicna Sa. 
ska Kępa, Dolina Szwajcarska, teatrzyk: 
ogródkowa z ówczesnemi typami, stroja- 
mi, tańcami i śpiawami, zajmują, śmie? 
szą i bawią widza nieprzerwanie. Rej w 
tem świetnam widowisku wodzą,: pp, Bo. 
nacka, Czajkowska, Jakubińska, Kamiń- 
ska, Kipeniówna, Martini, Matusiakćwną 
Ślaska, Barski, Brochwicz, Dorwski, Ja. 
śkiewicz, Krasnowiecki, Lewicki, Machal. 
ski, Nawara, Śliwiński, Szpiganowicz 
Więckowsk:, Żurowski Abon 23. 

TEATR REDUTA WE LWOWIE. Już 
w piątek oraz w sobotę » godz, 7,30 wia- 
czorem wystąpi w Tsatrze Rozmaitośc! 
znakomity zespół Reduty warszawskiej 
ze sztuką, „Czwarty do Bridża* A, Grzy: 
mały._Siedleckisgo w reżyserji E. Wierciń. 
skiego 1 samego autora, Zespól Reduty 
warszawskiej wystąpi z tą sztuką wyróż= 
nłoną I nagrodą Związku Autorów Dra. 
matycznych, tylko 2 razy wa Lwowie, pos 
nieważ zaraz następnie wyjeżdża do Ru 
munji, 
Bilety do nabycia w Kasach Testrów 

Miejskich i w Kasie Biura „Fot-Abo-Rad“ 
plac Marjacki 9, tel, 26-58. 


KOMUNIKATY 

Z TOW, NAUKOWEGO WE LWOWIE, 
Posiedzenie naukowe Wydziału Matema- 
tyczn».Przyrodniczego odbędzie się w p 
niedziałak, 25 czerwca 1834 o godz. 6 wie: 
czorem w Instytucig Zoologicznym Uniw, 
J. K., ul, Mikołaja 4, z następującym pow 
rządkiem dziennym: 1) Prof. Dr. Zygmunt 
Weyberg przedstawi pracę p, Tomasza Bia 
łasa pt, O romboedrze w sieciach prze” 
strzennych, 2) Prof, Dr, Napoleon Gąsiom 
rowski przedstawi pracę wspólnie wyk3- 
naną z p. A, Strickem pt, O baktzerjofagu 
twardzieli, 

IZEA SKARBOWA I, WE LWOWIE zas 
wiadamia w związku ze zbliżającym się 
erminem wykupna patentów akcyzowych 
na II, półrocze 1934, żs wpłaty za patenty 
przyjmować będą we Lwowie: Kasa I. U. 
rzędu Skarbowego od przedsiębiorstw po" 
łożonych w okręgu tego Urzędu, Kasa III. 
Urzędu Skarbwego od przedsiębiorstw w 
okręgu tego urzędu, Kasa IV, Urzędu Skar 
bowego 3d przedsiębiorstw położonych w 
kręgu tego urzędu, oraz Kasa II, Urzędu 
Skarbowsgo od przedsiębiorstw znajdują. 
się w okręgu teg» Urzędu, tudzież od 

| przedsiębiorstw położonych w okręgach po, 
zostałych lwowskich Urzędów Skarbow 
wych (V — IX). 

SENSACYJNY KONCERT. Niezwykłą 
biesiadę artystyczną przeżyje wkrótce na. 
sza miasto — dnia 29 czerwca przybędzie 
na tournee w Polsce ustalonej sławy Na. 
roddwo-Wojskowa Orkiestra  Rumuńska 
złożona z 750 członkćw, Olbrzymia Orkie. 
stra naszej sojuszniczki Rumunji wystąpi 
z jadynym koncertem we Lwowie na boi. 
sku Sokoła Macierzy pəd dyrskcją pułkowe 
nika Egizio Masslniego, generalnego ins- 
pektora Orkiestr wojskowych w Rumunji, 
Aby dać pojęcie o rozmiarach tej impre. 
zy wystarczy nadmianić, ż6 orkiestra przy- 
bywa do Lwowa własnym pociągiem zło. 
żonym z 25 wagonów, Z uwagi na pogłę. 
biające się stale stosunki kulturalne pol: 
sko.rumuńskia, koncert ten będzie niewąt. 
pliwie, piękną manifestacją na rzacz przy< 
jaźni obu narodów. 

Że względu na olbrzymie, dotychczas 
we Lwowie nie widziane rozmiary zespo. 
łu złożanego z 750 wyborowych instrumen- 
talistów, produkcja odbędzia się na wol- 
nem powiatrzu, na najodpowiedniejszem 
do tego celu boisku „Sokola“, Program i 
bliższe szczegóły tej 'nizzwykłaj imprezy 
przyniosą afisze I nasze komunikaty. (x). 

KOŁ0 STUDENTEK U, J. K. WE LWO 
WIE URZĄDZA ZEBRANIE INFORMA. 
CYJNE DLA ABITURJENTEK, na która 
zaprasza wszystkia Koleżanki-Abiturjantki, 
Zebranie odhędzie się w Czytelni Domu 
Studentek przy ul, Torosiewicza ] 36 w 
poniedziałek 25 bm. o godz, 17-ej. W pro. 
gramie: 1) Referat informacyjny o cha- 
rakterze studjów, wygłosi kol. Windischów 
na Wanda, 2) Organizacje życia akademie 
ktega wvgtosi kal. Turska Ludmiła, 

KOMUNIKAT A, K, T, S, L. Komitet 
budowy „Bazyliki Morskiej“ w Gdyni, ma- 
jączj być pomnikiem wdzięczności Bogu 
za odzyskanie dostępu do morza, zwrćcił 
się do naszeg» Koła z prośbą o pomoce w 
urządzeniu zbiórki ulicznej we Lwowrta, 
dnia 24 VI, br. 

Prosimy zatem polskie Organizacje 
Akademickie 3 możliwie najliczniejszy u- 
dział w wspomnianej zbiórce, Po puszki 
należy się zgłaszać w lokalu Zarządu 
Głównego TSL, Sekcja Wschodnia we Lwo 
wie ul. Czarnieckiego 1. I p. w piątek 
22-go i w Sobotę 23 bm, między godz, 18— 
20 u p. Kaczmarka, 
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Dziecinne pończoszki 
kolankowe z gumą 


BERTA STARK 


U KRÓLA SAMOCHODOWEGO 


„KURJER” z dnia 22 czerwca 1934 


Dziecinne ubranka 1124 
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Dziecinne skarpetki 


BERTA STARK 


Henry Ford w życiu prywatnem 


LONDYN. w czerwcu 

Od paru dni bawi tutaj naczelny dy- 
tektor Zakładów Forda, Karol Sorensen. 
Uchodzi on za męża zaufania i prawą 
rękę wielkiego przemysłowca, a 
przyjazd iego do Londynu stoi w związ- 
ku z planami Forda co do ponownego 
zdobycia rynku europejskiego dla jego 
maszyn. 

Sorensen objechać zamierza kolejno 
Paryż, Berlin, Wiedeń, Budapeszt | Pra- 
ge 

Ponieważ Sorensen uchodzi za bli- 
skiego przyjaciela i powiernika Forda, 
zatem może on opowiedzieć dużo inte- 
resujących szczegółów o jego życiu pry» 
watnem. 

Jest rzeczą ciekawą, opowiada 
Sórensen, — iż najważniejsze decyzje 
zapadają zazwyczaj podczas lunchu, — 
Ford przywiązuje dużą wagę do dobre- 
go jedzenia, uważając lunch za jedno z 
ważniejszych wydarzeń w ciągu dnia. 

Do stołu usługuje czterech rosłych 
murzynów © wiecznie uśmiechniętych 
zębach, Ford bowiem nie znosi koło sie- 
ble twarzy smutnych i ponurych. Doko- 
ła dużego stołu zajmują miejsca dyrek- 
torowie i kierownicy poszczególnych 
działów, — w środku królije Henry 
Ford, mając po prawej ręce swego Syna 
i „następcę tronu“, po lewej zaś Soren- 
sena. 


Między jednem a drugiem daniem 
omawia Ford sprawy bieżące, wydaje 
dyspozycie. decyduje co do przyjmowa- 
nia i oddalania pracowników, wreszcie 
omawia sp'fwę inwestycyj, idących nic- 
raz w d atki milionów dolarów. 

Dopier po obiedzie — między godzi- 
ha l a 2, — pozwala sobie Ford na od- 
coczynek. Ta jedna godzina dziennie — 
to wytchnienie dla jego nerwów — 1 
biada temu ktoby się odważył w tym 
czasie mu przeszkodzić!. 

Ford ocenia należycie wartość i po- 
trzebę wypoczynku i żupełnego odprę- 
żenia nerwów. Jest on zdania, że czło- 
wiek — podobnie jak maszyna — nie 
może pracować zbyt długo i intenzyw- 
nie, w przeciwnym bowiem razie zuży- 
wa się przedwcześnie. 

Toteż nawet w najcięższych chwi- 
lach swego życia Ford nie pracował nig- 

LJ 
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KRONIKA KULTURALNA 
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Melodje kaszubskie na płytach. Zn:- 
ny badacz kultury narodowej, dr. L. Ka- 
miński, profesor uniwersytetu poznań- 
skiego. utrwalił na płytach fonograma- 
wych 700 zebranych melodyj kaszub. 
skich. 

Szpazgały“. Wkrótce wychodzić za- 
cznie w Warszawie nowy dziennik pt. 
„Szpargaty”. Bedzie to czasopismo, po- 
święcone zagadnieniom  bibljofilstwa i 
zbieractwa. 


Wyzuanie wiary Sowietów. Jedno z 
moskiewskich  Baństwowych wydaw- 
nietw wydaje „Wyznanie wiary“ $o- 
wietów w dziedzinie estetyki, w postaci 
sześciotomowego dzieła p. t. „Sztuka 
i literatura w marksowsko - leninow- 
skiem oświetleniu“. Świeżo wydany 
pierwszy tom tego obszernego dzieła 
rozpoczyna się listem Stalina do wy- 
dawców. zawierającym szereg teore- 
tycznych rozważań o znaczeniu sztuki. 
Dalsza treść tego tomu stanowią wyją'- 
ki z pism marksistowskich pisarzy, p^- 
ruszające zagadnienia sztuki oraz est-- 
tyki. 

Międzynarodowy  ziazd filologów. 
Międzynarodowy zjazd filologów sło- 
wiańskich odbędzie się w tym roku, 
zgodnie z. uchwałą poprzedniego zjazdu 
praskiego. w Polsce i związany bedzie 
z setną rocznicą pierwszego wydania 
„Pana Tadeusza“. Zjazd odbędzie się 
w drugiz| połowie września, 

—— 
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dy dłużej jak normalnie, szukając odpo- | Ford ostrzegał go, 


czynku w lekturze i długich spacerach. 

Ciekawem było pierwsze spotkanie 
Forda z Sorensenem. który pracował 
wówczas w warsztatach swego ojca, 
fabrykanta pieców. Ford poszukiwał 
mechanika, któryby potrafił budować 
auta według jego modelów. Kiedy So- 
rensen ofiarował mu swą współpracę, — 


by nie ryzykował 
swej pewnej posady. A zarabiał wów- 
czas Sorensen... trzydzieści dolarów ty- 
godniowo! 

Ci dwai ludzie jednak zrozumieli się 
odrazu. Sorensen — mimo ostrzeżenia 
— przeszedł do Forda — i Stał się pierw 
szym dyerktorem największej na świe- 
cie fabryki samochodów. 
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Sławny most, łączący Wellington Street ze Stamford Street jest dziełem 
sławnego architekta Johna Rennie. Ma 42 stóp szerokości, 1380 stóp długości 
i dziewięć łuków. Wielki rzeźbiarz Canova uważał go za najwspanialszy most 


w Europie. 


Obecnie Labour Party, zdobywszy większość w iondyńskiej Radzie Miej- 


skiej, przeprowadziła uchwałę, aby.most WYaterloo rozebrać i na 


tem samem 


miejscu nostawić nowy, szerszy i okazalszy. 

Dzieło Renniego kosztowało ok. miliona funtów. Koszt nowego mostu ob'i- 
czają na 1.900.000 do 2.200.000 funtów. Parlament odinówił wsze kiego przy- 
czynienia się do budowy, którą uważa za niepotrzebną, 

Nawiasem mówiąc, na wieść o zamiarach londyńskiej Rady Miejskiej zgło- 


sili się kupcy amerykańscy, 


oświadczając gotowość nabycia starego mostu 


|przewiezienia go do Stanów Zjednoczonych. 


Przywódca 


Słowaków 


a Polska 


Praga, 18 czerwca. 


„Lidovć Noviny“ zamieszczają 09- 
szerny wywiad swego współpracownik: 
Dr. V. Vilimskyego z przywódcą Słow = 
ków, posłem ks. Andrzejem Hlinką, kt5- 
ty w wywiadzie m. in. poruszył również 
stosunek Słowaków do Polski, 

Na wstępie ks. Hlinka prostuje wy- 
wody posła francuskiego Pezeta, którv 
powróciwszy z Węgier, głosił, że jest 
pod wpływem Węgrów i ich agenta 
Jehiiczki i że daży do przyłączenia Sło- 
waczyznyv do Węgier, a może i do Po!- 
ski. Hlinka przypomina czasy, kiedy 
Słowaczyzna była pod panowaniem wę- 
gierskiem, przypomina ucisk narodowo” 
ściowy, więzienia, krwawe  tłumien.e 
ruchu narodowego Słowaków it '* 
„Dlatego — mówi ks. Hlinka, — każda 
wiadomość o naszej orjetitacji w stronę 
Węzier jest kłamstwem 1 bezmyślnością. 
Jestem słowackim autonomistą, jestem 
za współpracą z Czechami, oczywiście 
bez tego, abyśmy się rozpłynęli w Ccze- 
skim żywiole”. 

= „A nasz stosunek do Polski? 

— Nie mamy i nigdy nie będziemy 
mieć żadnej politycznej orjentacii w 
strone Polski“ — oświadcza przywódca 
Słowaków. Stosunek Słowaków do Pol- 
Ski może rzeczywiście jest bardziej 5er- 
deczny, niż stosunek Czechów do Pol'- 


ków. Jest to zrozumiałe. Nasz lud iest 


+ 


przeważnie katolicki, co nas zbliża dn 
Polaków Mamy jednak wobec nich tyl- 
ko uczucie braterstwa, cenimy ich jako 
dobrych sąsiadów. Polacy jednak na za- 
wsze muszą zadowolić się. z dzisiejsze n 
swem terytorjum. Dzisiejsze granice po- 
między Polską a Czechostowacją nie 
mogą ulec zmianie, a to Polacy powinni 
sobie uświadomić. Słowaczyzna na za- 
wsze. pozostanie w granicach Czechosł - 
wacii. 

W ostatnim czasie brano za złe n1- 
czelnemu redaktorowi „Słowaka“, Ka- 
rolowi S'dorowi, że zbytnio entuzjazm '- 
je się zbliżeniem słowacko - polskiem. 
Brano mu to za złe zupełnie niesłusznie; 
tak Sidor, jak i partja ludowa naprawd: 
życzą sobie kulturalnej wzajemności 
z Polską; może Sidor niekiedy w swej 
gorliwości i miłości cośkolwiek przesa- 
dza, jednak nie czyni tego oczywiście 
w złych zamiarach. 


Jeżeli chodzi o moje osobiste stano- 
wisko, musicie pamiętać, że zawsze od- 
różniam Polskę słowiańską 'od Polski 
germanofilskiej. Jestem przeciw Pola- 
kom, którzy łączą się z Niemcami, któ- 
rzy obecnie tak bardzo forsują pô- 
gaństwo. Takich Polaków nie cenvę, 
Los Polski nie może być na dłuż- 
Szy czas związany z Niemcami; j:- 
dyr'e naturalne stanowisko — to ha 
monijna współpraca z Czechosłowacją. 
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| Jestem jednak przekonany, że germans- 
| filska ta orientacja długo nie potrwa. 
Pocieszające dla mnie były znikome wy- 
niki wizyty Goebbelsa w Polsce.“ 
Tyle o stosunku Hlinki do Polski i 
Polaków. W dalszej części wywiadu, u- 
dzielonego współpracownikowi „Lido- 
vych Novin“ ks. Hlinka wyrazi! goto- 
wość wstąpienia do rządu. 


wwa". m0. . | | © om aj 
Dwie wycieczki do Francji 


Paryż (zamki nad Learą) Riviera, Pół. 
nocna Italja, Wiedeń. 
18 lipca do 1 sierpnia 
15 sierpnia do 29 sierpnia 


lnfermacje i zapisy: 
Mazowioka 9 


a DO [66 
3„Frantopol Tel. 206-73 i 286.30 
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MINJATURY NA PAZNOKCIACH, W 
Hollywood niektóre gwiazdy filmowe za” 
czynają lansować zwyczaj angaż wania 
zdolniejszych artystów malarzy d) ozda- 
b:ania paznokci. Nie będą więc już nadal 
paznokcie poddawane batw.:niu i=drostaj 
nemu, lecz Fażdyv ma nosić na sobie ślady 
pendzla mniej lub wieczj znanego arty. 
sty malarza, słowem dziesięć palców 
gwiazdy filmowej ma stanowić pewnego 
rodzaju galarję obrazów miniaturowych. 
Czy się ta moda przyjmie, przyszłość nie* 
daleka pokaże. W każdym razie można 
mieć nadzieję, że przynajmniej kilku ar- 
tystów malarzy nieco sobie zarobi przy tej 
okazjii. 

JAFONJA ZDORYWA RYNEK POLU: 
DNIOWO - AMERYKAŃSKI, Pomiędzy Ja. 
ponją a Urugwajem został zawarty trak. 
tat handlowy na przeciąg dwuch lat. Po- 
rozumienie został» zawarte na zasadzie 
nizograniczonej wzajemności ułatwień cel- 
nych, Poza sprawami » charakterze ściśle 
handłewym traktat zawiera klauzulę doty 
czącą wolnego ruchu obywateli jednzgo w 
granicach drugiego kraju i nabywania 
własności, 

GDZIE JEST RÓWNOŚĆ. Z Moskwy 
donoszą, że Sowiety zamierzają stwo- 
rzyć pewnego rodzaju arystokrację, obda. 
rzoną szczególniejszemi przywilejami i u- 
dakorowaną orderami za zasługi ddane 
państwu, Szczerzy proletarjuszs będą miel 
twardy orzech do zgryzienia, jak pogodzić 
z təm dotychczasową walke o równość 
wszystkich obywateli, Co powiedzą na ta 
burżuje obcych krajów? 


Warszawa, 


Z KRAJI 
BY wia 


UDZIAŁ POLERKI W ZLOCIE SKAU: 
MÓW RUMUŃSKICH. Zw, Harc, Polskie- 
go przygotwuja wyprawę harcerzy pol- 
skich na zlot wodnych skautów rumuń- 
skich, który odbędzie się w Constanzy w 
w lipcu br. Harcerze polscy uduńzą się na 
zlot drogą wodną mianowicie Prutem i 
następnie Dunajem. W wyprawie wezmie 
udział około 30 harcerzy na tabovrza wła” 
snym, 

39 MILJ. ROCZNIE STRAT Z PỌ: 
WODU WYPADKÓW UTRATY WZROKU 
PRZY PRACY, Ostatnio zdarzył się wy. 
padek w fabryce chəmteznej w Łodzi, 
powstały na skutak wybuchu butli z tle- 
nem; rozpryskujący się płyn wypalił jə- 
dnemu tobotnikowi oczy, dwóch innych 
zaś ciężko poparzył. 

Dotychczas nie ma jeszcze dokładnej 
statystyki tych wypadków w całej Polsce, 
jednak, — orjentując się według danych 
dla Górnego Śląska, należy przypuszczać 
że corocznie zdarza się u nas około 100C 
wypadków utraty wzroku oraz parokrot. 
nie więczj wypadków lżejszych, 
PIEKARZE PODNOSZĄ CENY CHLEBA, 


Piekarze na tle rosnących cen zboża 
i mąki przystęrują do wydatnego pod- 
noszenia cen chleba i wogóle pieczywa. 
Władze administracyjne interwenjować 
nie zamierzają. 


EO w. ||. /”/”_._ "ooo NONI | 
Małżeństwa w dobie kryzysu 


Według ostatnich obliczeń, w r. 1927 
zawarto na całym świecie 5.251 tys. mał- 
żeństw, w r, 1929 — 5,443 tys, ti o 37 
proc, więcej, Tymczasem w r, 1931 zawar- 
to tylko 5,215 tys. małżeństw, tj. » 42 proc, 
mniej, aniżeli przed dwoma laty. 

Największy spadek ilości zawartych 
małżeństw, mianowicie o 12.7 proc. zano- 
towano w Niemczech (z 580 d3 515 tys), 
w Polsce o 9,3 proc, /z 301 do 273 tys.), 
w Stanach Zjadnoczonych ə 85 proc. (z 
1,201 də 1.128 tys), w Czechosłowacji o 
1,2 proc, (z 139 do 129 tys), a w całej 
Europie o 4,1 proc. (z 2.358 do 2.837 tys.) 
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Fale radjowe 


na usługach medycyny 


Medycyna, która umie wyzyskiwać 
na swoją. korzyść wszystkie niemal 
zdobycze nauki, nie pozostała obojętna 
i wobec fal radjowych. Używa ich. mia- 
nowicie w celach leczniczych, gdy cho- 
dzi o zwalczanie chorób, których ogni- 
ska leżą w głębi organizmu, niedostępne 
dla innych zabiegów. 


Własności lecznicze tych fal zostały 
odkryte zupełnie przypadkowo. Przeko- 
nano się mianowicie, że  inżynierzy 
wielkich amerykańskich rozgłośni często 
podlegali wzmaganiu się temperatury 
ciała, innemi słowy, dostawali „gorącz= 
ki”, wywołanej oczywiście sztucznie, 
nie, wskutek wpływu fal elektrycz- 
nych. Gorączka jest, jak wiadomo, jed- 
uym ze sposobów samoobrony orga- 

nizmu przeciw wielu niedomaganiom. 
Medycyna czasami stosuje ją świadomie 
np. w niektórych wypadkach chorób 
rdzenia pacierzowego i mózgu. Dotych- 
czas uciekano się w tym celu do zaszcze 
piania pacjentowi malarii, umyślne jed- 
nak zapędzanie człowieka w nawą cho- 
robę dla leczenia dawnej nięzawsze 
było wskazane i bezpieczne. 

Obecnie w falach radiowych medy- 
cyna uzyskała sposób wywoływania 
sztucznej gorączki bez uciekania się do 
pomocy zarazków chorobotwórczych. 
Fale te staną się prawdopodobnie już 
w naibliższej przyszłości potężną bro- 
nią w ręku lekarza. 

Radjoterarja znajduje się oczywiście 
dopiero w zarodku i będzie wymagała 
jeszcze długotrwałych badań, studjów i 
doświadczeń. Będzie trzeba skonstruo- 
wać aparaty nadawcze, przeznaczone 
specjalnie do celów leczniczych, będą 
się również musieli lekarze dostoso- 
wać do nowych, rozległych horyzontów, 
jakie się otwierają przed medycyną no- 
woczesną, opartą już nie na farmakologii 
lecz ta fizyce. 

W każdym razie początek jest już 
zrobionyę 


FE FIN 


Znany z solidności 
ART. ZAKŁAD 


Rzežby Kościelnej 


Jana Wojtowicza 
w Przemyślanach, woj. Tarnopol, 


Poleca P. T. Duchewisdatwa: Oltarxze, 
ambomy. Chrzścielnice, konfoajonały ete. 
Odnawianie f kopserwacja starych olta- 
rzy. Ceny najprzystępniejsze — dogodna 
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KURJER SPORTOWY 


Międzynarodowe zawody kolarskie 


Rozpoczęły się dzisiaj w Warszaw'e 
na Dynasach pierwsze w tym sezon e 
międzynarodowe zawody kolarskie i w 
jeździe za motorami. Udział biorą asy 
kolarstwa zagranicznego — Chapalain 


(Francja), Arlet (Belgia), długodystan- 
sowiec Francuz Maronnier i Węgier 
Szekeres. Ponadto — startuje b. mistrz 
Polski, Szamota, od paru lat stale prze- 
bywający w Paryżu. 


Poczatek szepmierozyeń mistrzostw Świata 


Dziś, we środę, na planszach pod go- | 
łem niebem w Dolinie Szwajcarskiej, w | 
Warszawie, rozpoczyna słę „dziesięcio= 
dniówka* szermierczych < mistrzostw 
Europy. Mistrzostwa zgromadzą w Do- 
linie całą eiltę Europy w kunszcie wła= 


dania białą bronią. Pofiky startują we 
wszystkich konkurencjach. Międzynara- 
dowy Związek Szermierczy reprezento- 
wany jest w Warszawie przez prezesa 


p. Anspacha į członków zarządu — Wł- | 


cha Anzelmi i Francuza Lacroix. 


AIZ ZZL LOTY OE TOCZĄ 


NAJBLIŻSZE MECZE LIGOWE 


W nadchodzącą niedzielę odbędą się 
w kraju następujące spotkania piłkar- 
skie o mistrzostwa Ligi: w Warszawie: 
Warszawianka — Pogoń, sędziuje p. 
Szneider; w Krakowie: Wisła — ŁKS, 
sędzia nieuzgodniony, Podgórze — Cra- 
covia, sędzia p. Gerblich; w Poznaniu: 
Warta.— Ruch, sędzia p. Staliński. 


MISTRZOWIE KRAKOWA W GRACH 
SPORTOWYCH 


W koszykówce męskiej o mistrza- 
stwo Krakowa pretendentami do tytulu | 
mistrza są dwa kluby, Cracovia i YMCA, 
posiadające jednakową sumę punktów. 
O zdobyciu mistrzostwa zadecyduje do- 
datkowe spotkanie. 


POLSCY WIOŚLARZE W GDAŃSKU 


W nadchodzącą niedzielę odbędą się 
w (Gdańsku wielkie międzynarodowe 
zawody wioślarskie, w których  siln'e 
reprezentowane będzie wioślarstwo n'e- 
mieckie. W regatach startują również 
polskie osady, obsadzając wszystk'e 
najważniejsze biegi. Z Warszawy Wwy- 


 jeżgżąją do Gdańska dziś, we czwartek, 


Nt osady: jedynka — p. Tilgner 
(WTW) i dwójka podwójna — Tilgner- 
Kobyliński (WTW). Ponadto Bydz>- 
skie Tow. Wioślarskie wysyła czwórkę 
ze sternikiem i ósemkę. W regatach 
niedzielnych w Gdańsku startować bę- 
dzie ogółem 74 osady, reprezentujące 
20 klubów. 


O PUHAR DAVISA 


W półfinale meczu tennisowego stre 
fy europejskiej o puhar Davisa między 
Francją a Australją wygrali Australijczy- 
cv 3:2. W finale spotka się więc Cze- 
chosłowacja z Australią. 


Echa polskiej wyprawy bokserskiej da 
U. $, A. Misiurewicz (czarne spodenki) 
w walce z Danny Farrarem. 


Historja brylantu 
Jenny Dolly 


Słynna tancerka, Jenny Dolly, która 
wraz z siostrą swoją Rosie, stworzyła 
Swego czasu w Paryżu popis taneczny 
„sisters“, popadła w wielkie kłopoty 
natury fiskalnej. A zaczęło się od bry- 
lantu; który nabyła p. Dolly będąc wów- 
cząs U zenitu swojej sławy i powodze- 
nia materjalnego. 

Działo się to w Cannes, an Riwierze, 
w r. 1928. Jenny Dolly nabyła wówczas 
bry'ant niebylejaki, bo wagi aż 51 ka- 
ratów. Idąc za czyjąś niemądrą radą, 
tancerka postanowiła „wymigać się” z 
uiszczenia podatku t. zw. luksusowego 
iw tym celu zadeklarowała brylant ja- 


T ko przeznaczony na eksport, co dało jei 


oszczędność w wysokości 450.000 fran- 
ków nieuiszczonego podatku. Bryla:! 
powrócił oczywiście z Anglji, dokąd był 
wysłany, schowany w kieszeni od kami- 
zelki pewnego bardzo uprzejmego se- 
kretarza. W ten sposób poszkodowana 
została komora celna francuska, Drugie 
więc przestępstwo. 

Jak, w jaki sposób wydała się histo- 
rja przemycenia brylantu, iakiemi dro- 
gami władze skarbowe doszły do wy- 
świetlenia okoliczności tej tajemnicze 
podróży brylantu p. Dolly — niewia 
domo. 

Dość, że sprawa o poszkodowani 
Skarbu znalazła się przed sądem w Pa- 
ryżu i p Dolly musiała wysłuchać bar- 
dzo przykrej dla siebie sentencji; sąd 
skazał ją na zapłacenie podatku 4 i pó! 
miljona, ditto tytułem kary, 2 miljonów 
300.000 franków tytułem odsetek! Ra. 
zem 11 miljonów franków. A tymczasem 
sprawy finansowe głośnej niegdyś gwia- 
zdy Paryża znajdrią się w nieświetny*n 
stanie, gdyż w tych dniach sprzeda) 
z licytacji w sali Drouot wszystkie it; 
kosztowności, a w tei liczbie i słynny 
brylant za który pomimo 51 karatów 
i pięknej wody. nie uzyskano więcej n4 
1.600.000 franków. 

Powtarza się historja o lekkomyś!- 
nym koniku polnym. 


MEBLE 


sypialnie, jadalnie, gabinety z własnej 
Wytwórni poleca 703 


KLEBAN 


Lwów, Sobieskiego 3. — Tel, 70-45. 


Humor 
DZIECINNE PYTANIE 

Mały Kazio wskazując pnącą 
przy murze roślinę: 

— Co to jest, tatusiu? 

— Dzikie wino. 

— A Czy jest też dzika wódka? 

CO TO JEST? 


— Najdroższa, tyś jest słońcem me- 
go życia, twoje oczy — dwie gwiazdy, 
twój uśmiech pogodny przeszywa moje 
serce, jak błyskawica, z tobą mógłbym: 
przejść przez najgorsze burze i wichry 
ŻYCIOWE... 

— Przepraszam cię, ale co to ma 
być — oświadczyny czy komunikat me- 


się 


JAŃ SZELIGA 


ZBRODNIARZ I MASKA 


CZĘŚĆ Il. 
SZARY KLOSZYK 


Tatar podzłękował jej 
przysłała do niego kucharkę. Stanął przy oknie i pa- 
trzył na ogród. Biblioteka znajdowała się mianowicie 
na samym końcu domu, tak, że miała dwa frontowe ok- 
na i jedno w bocznej ścianie, wychodzące na ogród, 
który był duży, i.dobrze utrzymany. Teraz właśnie ja- 
ki$ mężczyzna w granatowej liberji, z krótko przy- 
strzyżonemi bokobroadmi, dyrygował, z miną minsit- 
ra, młodym ogrodniczkiem, który uwijał się wśród 
krzewów z ogromnemi nożycami w ręku. 

— To jest zapewne ów Tomasz, bez którego mę- 
skiej obecności w tym domu, pani Stefania oszalałaby 
ze strachu — pomyślał Tatar. 

Posłyszał lekkie pukanie do drzwi, poczem weszła 
Jadzia, kucharka. Miała delikatną cerę, regularne rysy 
twarzy i naogół była bardzo przystojna. Bez wzdraga- 
nia się usiadła na krześle — wprawdzie na samym 
brzeżku tyłko — i spokojnie odpowiadała na pytania 
Tatara. 

Posadę w .domu pahi Stefanii objęła dwa lata temu, 
wkrótce po Śmierci jej męża. Pani Stefania opawiada- 
ła jej nieraz, że za życia nieboszczyka prowadzili duży 
dom w R., mieli własne auto i 6-cioro służby. Ale po 
jego śmierci pani Stefanja musiała zwinąć dom w R. 
i zamieszkała tu, na wsi. Do zaręczyn pani Stefanii ona 
i Karolcia stanowiły całą służbę w willi; ogrodniczek 
przychodził. tak jak i teraz, tylko na dzień. Gdv jednak 
pani Stefania się zaręczyła, rrzyięła lokaja Tomasza. 
bo uważała, że tak wypada. Pani Stefania była dla 
służby łagodna i grzeczna i Jadzia czuła się w jej do- 
mu dobrze.. Twierdziła, że 7. Karolcia i Tomaszem ży- 


uprzejmie i poprosił, żeby |- * 


teorologiczny ? i 


37 | je zgodnie, ale Tdłarowi wydało się, że o BEN odz) 


wa się z pewną niechęcią. 

W rokoju zmarłej nie była. Co do zachowania się 
panny Drzewieckiej i co do innych rzeczy zeznała to. 
samo, co Karolcia. , 

W tej chwili rozległ się turkot auta. Tatar wyjrzał 
przez okno: z auta wysiadał właśnie komisarz Krajew- 
ski i prokurator Dziubiński, którego Tatar także znał. 
Poprosił Jadzię, żeby wezwała do niego Tomasza 
i usiadł w fotelu. Wiedział, że nim nowi przybysze roz- 
mówią się z panią Stefanią, on k rewnością zdąży prze- 
słuchać lokaja. 

Tomasz wszedł krokiem pełnym godności i skło- 
niwszy się z powagą Tatarowi, czekał w milczeniu na 
pytania. 

W willi Stokrótka służył od dwóch tygodni, zgłosił 
się tu na anons, który pani Drzewiecka umieściła w ga- 
zecie: szukała kamerdynera, który służył w dystyn- 
gowanych domach — tak, jak;on właśnie. Przez 15 lat 
był kamerdynerem we dworze fia wsi, u państwa Nie- 
zabitowiczów pod Nowogródkiem. Potem, z powodi 
śmierci swego pana, stracił tę posadę i szukał innej, już 
od rót roku. Jeździł tu t ówdzie, żeby coś dobrego zna- 
leźć. Ale nic odpowiedniego mu się nie trafiało, mimo 
że zna swój fach i jest kawalerem. Tu dostaje tylko 
50 zł. miesięcznie, lecz pani Drzewiecka obiecała mu. że 
po jej. ślubie z panem Chorzelewskim dostanie większa 
pensję. Usługuje tu do stołu, jak są goście i kieruje pra- 
cami w ogrodzie, bo zna się na tem trochę. 

— Zajęcia dla prawdziwego kamerdynera nie ma tu 
viele, panie detektywie — oświadczył, odyimając po- 
gardliwie usta — ale czasy są ciężkie i cóż orbić... 

By! tylko na progu pokoju zmarłej, pani Drzewiec- 
ka zażądała, aby z nią tam poszedł. 

W nocy nie styszał żadnych szmerów; sypia 
w mansardzic nad pokojami gościnnemi, które są na 
pięrwszem piętrze Zreszta zeznawał tosamo, co słu- 
żęce. 


|. 


Tatar, w czasie tej rozmowy, parę razy miał wra- 
enie, że tego człowieka już gdzieś widział, Zaczął spa- 
serować po bibljotece, aby móc spojrzeć na profil loka- 
a, ale jednak nie był w stanie przypomnieć sobie gdzie 

kiedy spotkał jego lub kogoś bardzo podobnego. 

— Czy Tomasz widzi mnie pierwszy raz w życiu? 
— rzucił nagle pytanie. 


— O, nie! — odparł z godnością lokaj — gdy pat 
detektyw złapał tę szajkę Małpy i potem na drugi dzień 
wychodził z policji, to stałem tam, na ulicy, razem ze 
wszystkimi, aby pana detektywa zobaczyć. i 


Tatar przypomniał sobje burzliwą owacię, jaką mi 
wówczas zgotowano i uśmiechnął się lekko. Może rze- 
czywiście widział tam tę twarz o płaskich bokobrodach 
i niemiłych, obłudnych oczach? Ale ine! to nie było 
wtedy, raczej kiedyś dawniej i nie w R.! W każdym ra- 
zie musi się trochę zająć tym kamerdynerem, którego 
nikt w tym domu właśnie nie znał. 


Drzwi bibljoteki otworzyły się w tej chwili i Ka- 
olcia, mocno zaaferowana, wpadła do Środka. 

— Pan komisarz prosi pana dektywa! idzie 
właśnie na górę do pokoju panny Stasi! — wykrzyk: 
dęła, lecz, spotkawszy się z pełnym nagany i wynios- 
*ości wzrokiem Tomasza, zmieszana wycofała się szyb- 
ko z pokoju. 

Tatar pospieszył na pierwsze piętro willi. 

Na małym korytarzu, przed zamkniętemi drzwia 
mi jednego z pokoi, policjant, stojący na straży, saluto- 
wał właśnie komisarza i prokuratora. 

Prokurator przywitał się uprzejmie z Tatarem. 

— Pan komisarz, podobnie jak ja, nic nie ma prze- 
ciw temu, aby dokonał pan razem z nami oględzin po- 
koju i zwłok — powiedział do niego, a komisarz doda? 
z uśmiechem: 

— Więc jednak zdążono już pana tu wezwać! Nie- 
ma to jak sława! 

C.d.n 
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MARCIN PRUCAR i SYN Fabryka wyrobow stolarskich — rok założenia 1854 
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prawy sprzedam. Lwów, Zybli. zagraniezne okazyjnie sprzedam A starsze z doskonałym angielskim|mioszkanie $. 20730 
kiewicza 26]5 A 20217 Lwów Lyczakowska 29 m. . 2 k 3 i niemieckim szuka posady Bait -C A TFG * 
° i 20234 -POKOTOWE wakacje. Lwów, Hofmana 11. Prakt kanta 
Biuro zaufania mieszkanie z pełnym komfortem p , 20275 - y 
i i „gospodarstwa Kupię ZY lkl klepsiy pasie waza: bufetem Ra 
ca m , j ` E j icz, Lwåw 
pole ajątki, z pokojem, kuchnią, łazionką do Krojczy kujo hani el Maksymowicz az 


wynajęcia od zarex. Lwów, 
Własna Strzecha, ul. Nad Jarom 
1. Infermneje na miejscu od 

20144 


młyny, kamienice | t. d. oraz pa-|sągi a a lub jadława — po- 
TTA Pilawa Jan RATAJ- dak KA, oddziasie staeji. 5 
CZAK Poznań, Stery RE 48 |idministraeji Kurjera Lwów. Zi- 


20i|merawieza 10 ped "HG". 20243|ggdx, 8—20. 
Młyn wodny 


l © 
Parcela 5 pokoi 
łurbinowy przy Pernanin 90 mórg|20 m. frontu do sprzedania |kuchnie, pokój służbowy, kom" 
własne światło oelektryezna 54|Wiadomeść Lwów, Poteckiegolfort eentrum miasta dnże słońca 
tya. wpłaty 20000 sprzedam Ra'|7*- G|ezynsz miesięczny 250 złetych 
tajczak Poxnań, Stary Ryagiraa wiedomość Aionaja Lwów, zas 


» * wa 2 plee Halicki. 
Mieszkania 
| 3 pokeje 
frontowe kuehnia komfort Lwów 


Kochanowskiego 48 — dozerca 
wskaże 16—18 20184 


damski w Paryżu przyjmie pe- 
sadę we l.wowie. Oferty Bureau 


Perivie 119 Bd Sebastepel, Pa- Potrzebna 3 
a 1213|pznienka inteligentna, najchęt. 


= niej aa lub AR IE 

ka do zabawy z pięcieletnim 
Pani chłepeom xa całodzieńae utrzy- 
znrządzi gozpodarstwem. Ferte-|manie. Zgłuzzenia ze świadec. 
pian (konserwatorjum) aiemieckiejtwami Lwów, Piłsudskiego ìla, 
Bomec de szkoły. Lekcje. Listyjli piętra, na lewo. 20264 


Kurjer, Lwów, Zimerowieza 10, 
Potrzebna 


pod „Śpokojaa — kulturalna”. 
20285 biegła masrynistka z rachunko. 
wością kasewą i gotówką 600 zl 
zn stałą posadę. Zgłoszenia de 
Kurjora, Lwów, Zimorowicze 10, 
pod „Rachunkowość”, 20268 


WIEDZĄ WSZYSCY 


że meble żelazne najlepsze 
i najtańsze są z firmy 


PROCKO 


Sklep: Lwów, Mikołaja 23 
Fabryka: Tarcjarska 10, 
tol. 15-88 1205 


Jokaje ‘umeb: 
Pokój 


umeblawany wynajmę — 35 zł 


Nie wyrzucajcie 
Swoich Pieniędzy, kupując W tej rubryce 


tandetę sklepową lecz wprost|umiesrazamy  ogłaszenia © wolny 


w Źródła, Firma SANDKER,|mieszkaniach «raz  „pesiukniacy 


7 klas i knrsa handlowe, młeda, 
inteligentna z dobremi świadee- 


wytwórnia mebli i tapiceTR:N. |płatnie. =o a WE- |0 l '|twami i poleceniami, posznkuj 
I fanpishydfl, poleca ewe platnie 18966 Pokój Lwów. Tarnowskiego 94, tol.94-46. Pride lepszego dada Zało: Potrzeba 
wyroby suszone na własnej 118 e_ Ą -|sxonia proszą kierować de Ku. Ì i 

i ER, lkowa pełny komfert Lwów A we Zi A dobrych piekarzy r gotówk 
euszarni i pierwszorzędnego Do w najęcia a peny ° rjera, Lwów, Zimorewiera 10 ; „z gotówką po 
Ę sa1ni i 12-17. « 300 al. List Zgł 
gatunku, Sypialnia, Jadalnie.|„y 1 sierpnia y™ 5 rac Kochanowskiego 95/4, 12-17. se Urzędniczka zed „Mina S. 37*. 20296) gnójność” de K hea E 


pryw. posznknje mieszkania r 


Salony, Pokoje męskie, urza| oké; łu: 
faj $ pokój słuzbewy z pn: komfert, 
dzenia kuchenne, Otomany, wyseki parter, eentralne ©egrze- 


Pokój 


kuchnia wynajmę Lwów, B. Chre- 
brega 15 boezaa Pota A 


EA przy Mać © redzinie Monter zssrówióza 0, „A PA 
Bufalki, Krzasła, Tapczany |wanie. Wiadomeść nl. Głęheka aty Knrjer, Lwów, Zimorewi-|. joe, kanal. osrzew. i a 
i wszelkie inne wedle najnow lali ; "18995 cza 10 „Cisza”. Podać waruaki. tet W ZJRZSWACY, ; EE 
szych wzorów po cenach bar alas prawo O OR or owa BASEA KATT AT 
z niskich d J 1] ; ; h BOBA oi}; war 
tach.. Dt ER kupu 3 oraz 4 .__e Pokój 6 bąk sl „Wspólny cel“ 
jacy korzysta vo roku z Dez-|pekeja z kamfortem do wynaję- Do wynajęcia frontewy — piętre — wchódjgania skromne. MlajSzewość cio) Na oraa em miej i 
płatn rp) odnowienia mebli |cin zaraz. Lwów, Kraszewskie- |? pokeje frontowe kuchnia przed-|ze schodów — wynajmie gospo-|iętna. Łask, zgłoar. Kije Lwów Śonadi czonem p ZĘ nie mo. 
Uwaga na firmę SANDKER|go 11. oglądać od 4-5 — de-|pękój, Lwów, Gosiewskiego 4 |darz, Lwów, Domagaliczow 4.|Zimorewicza 10 dla „Rretalaosc- oes a OO Do O 
Lwów. L. Sapiehy 34. 24: 2021110 P 8 2.2 s a „Rzetelneść=|eoś napiasć! Za detychczasowa 
dg powa 20226lałową — dziękują bardze, 22709 
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Gdy odeszli, powrócił stary Umilialuk. Dziś znowu 
nie upolował ani jednego rena. Wprawdzię widział pa- 
sące się stado, ale za każdym razem, gdy wszedł na 
szczyt wzgórza, reny były już na drugiem. Młodzi lu- 
dzie wyśmiewali się z niego a Umilialuk siedział cicho 
i usiłował śmać się wraz z nimi, ale potem, chcąc od- 
wrócić uwagę, zaczął mówić o namiocie, który błali 
ludzie pozostawili, gdyż mieli zamiar powrócić i zapro» 
ponował, żeby zaglądnel! I zobaczyli jakie dziwne rze- 
czy tam się znajdują. Poszli do namiotu, zaglądnęli, z3- 
baczyli worki do spania, noże t wiele innych ciekawych 
rzeczy. Potem rozpalili ogień, ugotowali mięso, zjed'i 
i owinąyszy się we własne futra ułożyli się do snu. Na- 
miot stał obok nich pusty i nienaruszony. 

Tylko jeden Umilialuk nie mógł zasnąć, Długo 
siedział cicho, wreszcie zaczął mówić: 

„To nie tak łatwo postarzeć się i myśleć, że kiedyś 
było się silniejszym niż jest się nim teraz, Wy, którzy 
jesteście młodzi i Śmiejecie się, kedyś zrozumiecie, że 
człowiek wydrapuje się na górę | wreszcie staje na 
szczycie Ale potem idzie dalej, schodzi znowu z góry, 
niema żadnego widoku przed sobą i niema Już siły, by 
powrócić i znowu wspinać się w góre. Stary człowiek 
myśli więcej niż młody, gdyż trudno mu zdobywać 
mięso". 

Zamilkł i siedział długo, wpatrzony przed siebie. 
A potem dorzucił: „Na szczęście tytoń dostał się do 
naszego kraju I nauczyłem się kochać go, choć jeste n 
już stary". 


Obudzili się jego dwaj synowie i zaczęli rozma- 


“ z dnia 22 czerwca 1934 


wiać. Powiędzieli mu, żeby nie rozmyślał, gdyż oni bę- 
dą mogli i dla niego polować, gdy on sam już nie po- 
trafi, ale teraz chcą spać. I niedługo.potem wszyscy 
zasnęli, Z wyjątkiem Mall, który również obudził się 
i zaczął rozmyślać nad słowami, że ludzie są tak urzą- 
dzeni iż naprzód w górę a potem znowu wdół idą, nar 
przeciw starości i śmierci. 


Potem zaczął myśleć o swojej starej matce, na któ- 
rą patrzył, gdy kończyła ostatnie dni swojego życia. 
Ale niedługo on również zasnął. To ta doskonała fajka 
robiła, że lepiej się spało i prawie nigdy nie miało się 
żadnych snów, 


W dwa dni potem, znowu przyszii biąli ludzie, na- 
ładowalj dużo renów na sanie i zabrali również wszyst- 
kie ozory, które Mala, iak to zwykle czynił, nowycina! 
dla swoich chłopców. Jęden z białych ludzi wziął je 
poprostu i włożył w jednego rena, gdy zwierzęta po- 
zostały całę, zdjęto z nich tylko skórę i wypatroszono, 
Tak rozkazali kapitani. Zanim odeszli, rozkazali rów- 
nież, żeby następnego dnia wszyscy powrócili na staw 
tek. Tak powiedzieli biali ludzie trzeba było słuchać. 


Na statku było teraz całkiem Inaczej. Iva słedziału 
przez cały dzień i szyła dla białych. Przeważnie dla 
kapitana, ale również dla niektórych jego towarzyszy” 
natomiast dla tych, którzy mieszkali na: przodzie stat: 
ku i nazywali się marynarzami, szyły inne kobiety. Iva 
mogła sama decydować, które futra chciała zabrać, 
obce, dziwne futra a kapitan powiedział, że wolno je 
szyć. Gdy się było na statku, było dozwolone szyć fu- 
tra wszelkiego rodzaju. Żaden duch nie mógł ją nawie- 
dzić, chociaż właściwie nie był to czas futra z renów. 
tylko futra z fok należało szyć teraz. 

Tak, biali ludzie są silni | nie troszczą się o reguły 
tabu, bo któż mógłby się sprzeciwić ludziom, którzy 
posiadają okręty, strzelby, cukier i tytoń. 

Iva szyła. Czasem rrzez wiele dni przebywała p3- 


„Nr_168 


„KUR JE TEETE TETEE E ODDZ CZOORÓA C E a E OEH 


za domem, ale już nigdy nie było lęku pomiędzy nią 
a Malą. On i Orsokidok troszczyli się o lampy i goto- 
wali, a chłopcy nic nie mówili, że matki nie ma w do- 
mu, Biegali dokoła, bawili się i mieli bryłki cukru da 
jedzenia. Przychodziło coraz więcej rodzin. Nigdy tylu 
ludzi nie zebrało się razem. Wkrótce stanęło ponad 
dwadzieścia domów i Mala dowiedział się. że przysy 
lano po niego. Częściowo chcieli m.eć jego futra, czę: 
Ściowo jednak potrzebowali również jego pomocy przy 
połowie wielorybów, który miał się niedługo rozpocząć. 


Pewnego dnia przysłano po Malę; gruby kapitan 
chcial z nim mówić. Może chce prowadzić układy 
o Ive, myślał Mala. Wielki czas na to, J poszedł jak 
ktoś, kto ma obrachować się z kimś równym. Statki 
były jego celem, chciał tam upomnieć się o Swoje pra- 
wa, gdyż niedługo odjeżdżał, Nie chciał, by jego żona 
służyła dalej jako przedmiot do używania dla tego 
grubego, starego kapitana. Tak, musi być dużo powie- 
dziane | chciał zażądać, żeby Iva dostała niektóre po- 
darunki, o których właśnie myślał. Muszą mieć jeszcze 
dużo rzeczy, zanim wyjadą, to im się należy. 


Ale w miarę, jak zbliżał się do statku, nikła jegc 
odwaga i malały żadania, jednak, zdy doszedł do więk- 
szego z obu statków, ożywiało go poczucie. 

Wszyscy marynarze byli na lodzie i naprawiali 
łodzie, przygotowujac ie do połowu, a obaj kapitani 
rozmawiali ze sternikami i wydawali rozkazy. Wycią” 
gali ramię, a blall ludzie spełniali w mig ich rozkazy, 
bez żadnego sprzeciwtt. 

Obok nich stał Arola, dalej obcy człowiek, które- 
go łowcy wielorybów zwali Joe; jeździł on statkiem 
białych ludzi, przebywał w ich kraju, a jako rezulta! 
przywiózł stamtąd część mowy jaką posiadają bial 
ludzie. 

C. d. n. 


Branetka Jaremcze 


futeligentna, sympatyezna lat 27 |Peasjonat „MA JESTIC" najwy- 
wyjdzie za mąż za urzędnika dejkwintniejszy komfort, pokoje 
lat 40 rellęji rzym.-kat. Listy jasne słoneczne, blożąca gorą 
Kurjer, Lwów, Zimerowieza 10J1 zimna weda, łazienki, elęktry- 
pad „M. J. 49* Anenimy bexjka, radjo, garaże, tarasy do le- 
odpowiodzi. 20261liakowania, dwumorgewy park, 

Własny ra. 


doborowa kuchnia, TA 


rząd. Ceny umiarkowane, 
Unieważni Reumatyzm 
niewazniamy artretyzm, najskuteczniej. najta* 
dwa wekslo po 200 zł. I jodon-iniej leery SZKŁO-ZDR 
na 100 zł. wyatawione przen wy-|dać prospektów. 


J. Za- 
20288 

dawnietwo „Dażboh”, Zyranci: z e 

T. P. Stawa, W-wo „Daźbok"| Dwór - Zędowice 

poczta Janezym. Okolica pod- 


CERĘ prte deika. — daitan 

7 s zł. — Nartowske. 

IDZ Pi 
p .. , — | Horyniec- Zdrój 

rzed wyjazdem |,tacja kolejowa w miejscu, Ka- 
na wywezssy zapewaijcio sohiejpiele — Slarczane — Borowino- 
mioszkanio w peasjonatach zna-|wo. odolecznictwo wylecxza 
nych Wam z egłoszeń w „Kurjo-iskutecznie i szybke wszelkie 
rzo"”. Nié xapomnijelio rówależjchoroby reumatyczne, kobiece. 


o zapewnieniu sebie regularnej|przemiany materji. Okolica lesi- 
dostawy „Kurjora*. 8965|sta, — park =—— tenis — piękne 


©iooxki — kąpiolo rzeczno — 
Morszyn 


dancingi — kawiarnia muzyka 
„LEŚNY GRÓD", prowadzony udrojowa. Pierwszorzędno pen 
przez Zofją Myexkowską, kom- 


sjonaty xakładowo „Kalistówka"” 
fert, knahnia berowa, śeiślo|!_ Aleksandrówka” wykwintnie 
djetetyezna pedi nadzorom lo- 


urządzono. Sozo już otwarty! 
ksrra. 1120 


Korzystajcie z taniogo Sezonu 
Wiesennego. Informacji udziela 
apteka W Pama, Dobrzańskiego 
we Lwewie oraz Dyr. Zakładu 
Zdrojowego Horyniee — Zdrój. 


17120. 
Worochta 


Polski ponsjonat „Perełka” — 
22 kemfertowych pekei — wyk- 
wiatna kuchnia warszawska — 
wytworne towarzystwo. Ceny 
konkurencyjne. 


Worochta 


Wytwerny 46 pokojowy hotel — 
Rozłucz pomsjonat „Złoty Róg”. Najpięk= 
y , |niejsze położenie, doborowe to“ 
skale szy pensjonat „Jani- warzystwo,: wykwintna kuchnia, 
wśród lasów szpilkowych,|pokejo słoaeczno werandowe, 
pokoje słeneczno z balkonami, Jzqaja ed kurzu i gwara. Obok 
4 razowa smaczna i ebfita pen*|plaża Prutu. 17256 


sja 3.50—4 zł. 
Podleśniów aden ka, wśród 


Wymajmą tanio pokoje słoneeznejlasu szpilkowego, nad Operem. 
u urządzoaiom i naczyaiem. Wia.|Pokoje słoneszne. Kuchnia do- 
domość Lwów, Ponińskiego 31 |borowa. Adres „Willa na Plaży* 

20289 18385 


MORSZYN 


najolegantszy pensjonat 


„SWIATOWID“ 


obok zakładu zdrojowege, 
poleea pokoje balkonowe, 
komfort, elektryczność, ka- 
nalizeeja, telefon, Kuchnia 
djetetyexzna pod dozorem 
lekarza. Cony przystępne. 

1200 


Najpt 


CENNIK OGLOSZEN:| 


ea |dzić 


spekty. 


Nowy komforte 


1/7255|zacisznem, pięknom miejseu — 


List Aorezówka „Dwór“ Rozłucz 


Kto pragnie prawdziwego odpo-|*illa „STANISŁAWA pięknia 
GzFGZE, AE rsa i kia e wśród lasów blisko kąvieli po- 
wakacje przy rówaoczes-łożona poleca pokoje z balko- 
nem obfitem odżywisniu. w pięk-|ssmi słoneczne, z utrzymaniem. 
naj, a Skalier Lenv niskie. 2015 
worze, pełożenym w parku, B 
kąpiel w Świcy. Pięeiokrotny Zaleszczyki 
posiłek na świsżem maśla. Mie-|znany Pensjenat „JANINA” 


sięcznie 100 zł. od pojedynczejj(dawniej Słoneczna) poleca Ja 
osoby, dla redzin złożonych co-|ajna Olszewska. 2072 


Restauracja 


„ZAKOPANE* Lwów, Akade- 
19|micka 24. Codziennie specjal- 
ności 60 gr. Wykwintne obiady 


1:50. Ceny z obsluge, 20222 


1 


pensjonat „Polonja“ eentrum 
piękne słoneczne położenie, bal. 
kony, tarasy. Kwehnia wykwin- 
tna, na życzenie dietetyczna, 8 
Ceny od 6 sł. Na życzerie pro- 

17784 


Zakłady ceramiczne 
Witołda ks, Czartoryskiego w 
Sxzówsku p Jarosław polecają 
znane z dobroci i trwałeści pie- 
ce kaflowe, daehówkę paloną, 
dreny, Cena niska, warunki nas 


Żegiestów- Zdrój 
pensjonat 


w 
djetyczay „SANATO” 


Dr. Pie.|ności dogodne. 1 
trowskiego. 18834 M T 
zj ze e e 
Rymanów Zdrój do wszelkich pe. 


pensjonat „Teresa“ Aliny Bn. 
dziszewskiej — pokoje słonecz- 
ne z doborowem utrzymaniem 

1907 


-_- Worochta 


Pensjonat „Liljsna”, jasne pokoje, 


werandy, wedociągi, łazienki, Rozwód 
stylowa sala, salonik, smacznaj| unieważsienio małżeństwa, 
kuchnis. Ceny niskio. 20078|według obecnych ustaw polskich 


Ę A w opracowaniu dr. Elkona Mar- 
Piwniczna 


guliesa — adwokata we Lwo- 
Pensjonat *Zofijówka*, Di Rodak 
nad Popradem, bliske k 


wie — Księgarnia 
2027 


kojil najkorzystnia 
nebyć można 
TWóRNI MEBLI Fr 


Zielińskiego, 


Kołłątaja 5 w podwórzu. Stale 
a eùl |". pa 


ałeżony|[ wów, Batorego 12. 
olel w 


poleca pokoje wraz z utrzyma- 
niem. Kuehnia na maśle. Cen 
rzystępne. 201 17 


p 
Dwór 
Sokole n|Sanem —- eałoroczny 
pensjonat dla letników i emery- 
tów. Ceny niskie. Poezta Łobo. 
xew koło Ustrzyk, Stacja Uat:a- 
nown. Brandysowa. 20122 


Sławsko 


willa „DWOREK poleca poko |, 
jo dwu Í trzyosobowe z utrzy- 
maniem, wiadomość Lwów, tel. 
23-23 lub sa miojscn. 20123 


I 


ONY Yyy 


j łupież, nadając włosom miękkość 


froki, fartuszki, 
formy poleca: Szo 
Lwów |Halicka 12. I. piętre. 


systemów. 


© Zakład mecha: Naprawę 


niozny zegarków i biżuterii „wykonnja 
Kazimierza precyzyjnie, tanio Albin Mutka 
Kolankewskiego |Lwów, pl. Bernardyński 3. Zebu- 


dowaaia OO. Bernardynów. 2680 
gowasia M2 RZ 


Torebek 


damakich pracownia „Barasz* 
mieści się obecnie przy Zimora* 
wieza 7 (Lwów). 1943 


Sandały, 


trepce wykonuje do miary naj: 

solidniej Wytwórnia „ibis*, So- 

bieskiego 9. 1008 
Szyby 

okienne poleca najtaniej Fin: 

elstein, Kraków, Krzyża 3, 

elefon 129-03. 30008 


|| we Lwowie przes 
Ś niesiony został 
do nowsgo lo. 
kala: PASAŻ HAUSMANA 5 
[wejścia od ul. Sykstuskioj 6] 
Naprawa aparatów fetografiex. 
nyeh wszelkich systemów, 1146 


Plantator 


złół poloca zakładom kosme- 
tyeznym dobrze znane korze” 
nie L...... oraz osobom eiorpią- 
cym na łupież na głowie — ko- 
rzemie powyższo uzawają eałkiem 


i puszystość, xapobiegają wypa- 
danin włosów == pakiot wysy- 
łam po nadesłaniu 2 zi. Kmiecik 
ogrodnik, Zielonki k|Krakowa. 

20280 


Kosze podróżne 


msble koszykarskie, leżaki, ko- 
sze pod kwlaty bajecznie tanio 
wprost z wytw. "Łoza" 
Żyblikiowicza 45. 


Tanio 
suknie bluzki, 


OGŁOSZENIA 
W „KURJERZE* 
SĄ SKUTECZNE I TANIE! 


otocykle 


kalska, Lwów,|we, idealnie resoowane, od 


975|770. „Motoservice”, Warsza- 
Magazyn papieru wa , Focha 12 ag 


Schex i Stenzel 


Lwów, Sykstuska 2. telef. 34-30 
poleca księgi handlowe różnych 


Torebki 


damskie, najnowsze wzory, 
teki, portfele, pugilarasy naj- 
taniej: Stanisław Rab, Kra- 
ków, Sławkowska 4. 


Abażury - 


artystyczne. Lampy nowscze- 
sne. Raty. Wytwórnia, Kra- 
ków, Sławkowska 30. 30014 


s 
| Kupuję 
[każdą ilość raków. Restaura- 
« mie Hawea gkrakiiv SO 


30004 
Kupię 


za gotówkę w Wieliczce lub 
Prokocimiu, domek murowa_ 
ny, cztery ubikacje, z ogród- 
kiem, Zawiadomienia listow. 
nie. Bieżanów 16, Walerja. 
30005 


Lukratywne 


obuwie męskie, damskie, wyko. 
nuje, peleca 


A R 


Lwów, Chorążezyzny lla tele-| 


fon 21-10. Specjaluość = Obu- 


wie turystyczne. 425 


JAK GGŁASZAĆ — 
TO W „KURJERZE' 


Jil 


Mtl 


E 


Koklamy w tekście: Różne reklamy; Ogłoszenia drobno: UWAGI: 

Na 1-srej stronie « » ożes « e „ ZŁ 1950 | Komunikaty i artykuły reklamowe . Zł, 1.—] | Ogłoszenia za tekstem za mm. . . zł 0'30 Omyłki, które zasadniczo. nie zmieniają treie 
Całn 1-sza strona. © « o « e » m 14200— | Na stronie kronikarskiej a.: « » 0'80] | Na ost. stronie i wśród drob. (6 łam.) „ 0:30 ogłoszenia, nie upowazniają do żedania ZWTO:0 
Na 2-giej i 3-ej stronie . « % » p 0:80 | W dodatku literacka-naukowym. «i» 1'—j | Ogłoszenia drobne za słowo. . . „ 010 gotówki ani też nie obowiązują Administracji 
Cała 2.ga lub 3-cia strona « s`. „ 800*— | Nekrologi do *00 mm.. - - « © « „ OSU] | Matrymonialne . . . . . « . . 0-20 | do bezpłatnego powtórzenia anonsu. Komuni- 
na dalszych stronach tekstu « « », 0:70 T „ 080! | Dia poszukujących pracy za słowo „ 005 į tów bezpłatnych nie umieszcza się. Zniżek 


Cała strona . .*. 4 „e 8 3 0 p — » 


NH puwyżej SW mi”... 


1 A 


. "m nv 


= A A 


Drobne ogłosz. przyjmuje się tylko za gotówkę. 


nie udziela się. Reklamacje miejscowe uwzęlęc- 
nia się do dni 3.ch, zamiejscow. do dni 8-miw 
od daty ukazania sie ogłoszenia, Za egzem. 


Podstawą obliczenia jest 1 mlm w 1 łamie. Podwyżka cen ogłoszeń może nastąpić w każdym czasie i obewiązuje także te ogłoszenia, które zostały 
Zamówione poprzednio, a nie były zgóry zapłacone. — Za xastrzeżenie miejsca dolicza się 25 proc. — Za układ tabelaryczny dolicza się 50 proc. 


Ogłoszenia w numerach świątecznych” nie zielnych (z datą poniedziałkowa) kosztua n 205], drożej. 
Wydawca: D. Maciejko. Czcionka'ni DRUKARNI KRESOWFEJ Sp z o. 5 Lwów, Mochrackiego 48. 
i 


plarze dowodowe liczy się 25 gr. Ogloszenia 
do numeru bież. przyjmuj” się do godz. lb-e; 


Odpow. red. Marian Ostrowski 


